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Or.0052-6/09

P R O T O K Ó Ł  nr XXXI/09
z XXXI sesji Rady Miejskiej w Chojnicach, odbytej w dniu 24 sierpnia 2009r. 
w sali obrad Urzędu Miejskiego w Chojnicach, Stary Rynek 1,
w godzinach od 1300 do 1615.

Obradom przewodniczył Przewodniczący Rady Miejskiej Mirosław Janowski.
Radni Rady Miejskiej – według załączonej listy obecności – załącznik nr 1 do protokołu.

Spoza Rady w sesji udział wzięli:

1. Arseniusz Finster


- Burmistrz Miasta

2. Edward Pietrzyk


- Z-ca Burmistrza Miasta

3. Jan Zieliński


- Z-ca Burmistrza Miasta

4. Krystyna Perszewska

- Skarbnik Miasta

5. Robert Wajlonis


- Dyrektor Generalny

6. Patrycja Gzela


- Główny Księgowy OSM w Chojnicach

7. Andrzej Puślecki


- Przewodniczący Rady Nadzorczej Spółki JAMIR

8. Tadeusz Rudnik


- Komendant Straży Miejskiej
9. Tomasz Kamiński


- Dyrektor Wydziału PRiWZ
10. Lucyna Perlicka


- Prezes Zarządu Spółki ZZO Nowy Dwór
11. Jarosław Słomiński

- Prezes ChTBS Spółka z o.o. w Chojnicach

12. Agnieszka Kortas-Koczur
- Dyrektor Ośrodka Profilaktyki Rodzinnej

13. Przewodniczący SMO – według załączonej listy obecności – załącznik nr 2 do protokołu.
14. Przedstawiciele mediów.

Materiał sesyjny wraz z projektem porządku XXXI sesji (biuletyn nr 31/09) został radnym doręczony w dniu 17 sierpnia 2009r.

Ad. 1

Przewodniczący Mirosław Janowski – umawialiśmy się, że w okresie wakacji nie będzie obrad Rady Miejskiej, jednak ze względu na sytuację wyjątkową i na wniosek Pana Burmistrza sesja została zwołana. 

Witam wszystkich bardzo serdecznie, Panie i Panów radnych, witam Panów Burmistrzów, Przewodniczących Samorządów Mieszkańców Osiedli, zaproszonych gości oraz media. Otwieram XXXI sesję Rady Miejskiej w Chojnicach. 

Na chwilę obecną na 21 radnych obecnych jest 21, jest 100% quorum i Rada jest władna do podejmowania uchwał.

Chciałbym zgłosić, że jest dużo autopoprawek do budżetu miasta na rok 2009, które Państwo radni otrzymali.

Proszę bardzo, czy są jakieś uwagi i poprawki do projektu porządku obrad? Nie ma.

Przystępujemy do głosowania projektu porządku obrad – projekt porządku obrad stanowi załącznik nr 3 do niniejszego protokołu. Kto jest za przyjęciem porządku obrad XXXI sesji Rady Miejskiej w Chojnicach?
1. Otwarcie sesji

a) stwierdzenie quorum,

b) zgłaszanie uwag i poprawek do projektu porządku obrad,

c) przyjęcie porządku obrad.

2. Przyjęcie protokołu XXX sesji Rady Miejskiej w Chojnicach.

3. Powołanie Sekretarza sesji i Komisji Wnioskowej.

4. Informacja Przewodniczącego Rady Miejskiej o działaniach podejmowanych w okresie międzysesyjnym.

5. Sprawozdanie Burmistrza Miasta z prac w okresie między sesjami.

6. Przedłożenie przez Przewodniczących Komisji wniosków i opinii podjętych w okresie między sesjami.

7. Informacja o realizacji uchwał i wniosków podjętych na XXX sesji Rady Miejskiej.

8. Ustosunkowanie się do wniosków Komisji.

9. Projekt uchwały w sprawie zmian w budżecie miasta Chojnice na 2009r.
10. Wniosek w sprawie upoważnienia Burmistrza Miasta Chojnice celem podjęcia działań zmierzających do realizacji inwestycji w ramach partnerstwa publiczno-prywatnego.
11. Głosowanie wniosków.

12. Interpelacje i zapytania radnych.

13. Odpowiedzi na interpelacje i zapytania radnych.

14. Wolne wnioski i oświadczenia klubowe.

15. Zakończenie XXXI sesji Rady Miejskiej w Chojnicach.
Rada Miejska 21 głosami „za” (jednogłośnie) przyjęła porządek XXXI sesji Rady Miejskiej w Chojnicach.

Ad. 2
Przewodniczący Mirosław Janowski – jesteśmy w punkcie kolejnym, przyjęcie protokołu XXX sesji Rady Miejskiej w Chojnicach. Sekretarzem sesji był Pan Stanisław Kowalik, proszę bardzo.

· Radny Stanisław Kowalik – Panie Przewodniczący. Wysoka Rado. Z protokołem XXX sesji Rady Miejskiej zapoznałem się i stwierdzam, iż odzwierciedla on przebieg sesji, w związku 
z tym wnioskuję o przyjęcie protokołu XXX sesji Rady Miejskiej bez odczytania.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Czy są jakieś uwagi i pytania do protokołu XXX sesji Rady Miejskiej? Nie ma. Przystępujemy do głosowania.

Kto jest za przyjęciem protokołu XXX sesji Rady Miejskiej w Chojnicach bez odczytania?

Rada Miejska 21 głosami „za” (jednogłośnie) przyjęła protokół XXX sesji Rady Miejskiej w Chojnicach bez odczytania.

Ad. 3

Przewodniczący Mirosław Janowski – kolejny punkt to powołanie Sekretarza sesji i Komisji Wnioskowej. Na Sekretarza XXXI sesji poprosiłbym Pana Bogdana Kuffla. Czy Pan Bogdan Kuffel wyraża zgodę?

· Radny Bogdan Kuffel – tak, wyrażam zgodę.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Do Komisji Wnioskowej proponuję Pana Stanisława Kowalika i Pana Mariana Rogenbuka. Czy Pan Stanisław Kowalik wyraża zgodę?

· Radny Stanisław Kowalik– tak, wyrażam zgodę.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Czy Pan Marian Rogenbuk wyraża zgodę?

· Radny Marian Rogenbuk – tak, wyrażam zgodę.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Przystępujemy do głosowania. Kto jest za powołaniem na Sekretarza XXXI sesji Rady Miejskiej w Chojnicach Pana Bogdana Kuffla?

Rada Miejska 20 głosami „za”, przy 1 głosie „wstrzymującym” powołała na Sekretarza XXXI sesji Rady Miejskiej w Chojnicach radnego Bogdana Kuffla.

Przewodniczący Mirosław Janowski – kto jest za powołaniem do Komisji Wnioskowej Pana Stanisława Kowalika i Pana Mariana Rogenbuka?

Rada Miejska 21 głosami „za” (jednogłośnie) powołała do Komisji Wnioskowej radnego Stanisława Kowalika i radnego Mariana Rogenbuka.

Ad. 4

Przewodniczący Mirosław Janowski – jesteśmy w punkcie dotyczącym informacji Przewodniczącego Rady o działaniach podejmowanych w okresie międzysesyjnym. Był to okres wyjątkowo urlopowy, pisma, które wpływały, dotyczyły głównie wykonania remontów chodników, ulic i kanalizacji deszczowej, wszystko zostało przekazane do Pana Burmistrza, który o pismach został poinformowany.
Ad. 5

Przewodniczący Mirosław Janowski – kolejny punkt to sprawozdanie Burmistrza Miasta z prac 
w okresie między sesjami. Proszę bardzo Panie Burmistrzu.

Burmistrz Arseniusz Finster – Panie Przewodniczący. Wysoka Rado. Szanowni Państwo. Chciałbym skupić się w swojej wypowiedzi nad realizacją budżetu, głównie po stronie inwestycji, które 
w tym czasookresie między sesjami albo zostały już uruchomione, albo będą za chwilę uruchomione, ta informacja jest, moim zdaniem, najważniejsza z tych wszystkich, które mógłbym przekazać.

Tak więc chciałbym oświadczyć, że wszystkie inwestycje są realizowane już materialnie, poza pięcioma. Otóż Baszta Trzebiatowskiego będzie rozstrzygnięta 16 września, schody łączące ulicę 
MB Fatimskiej z ulicą 3-Maja, jeżeli Wysoka Rada podejmie dzisiaj decyzję, to jutro, młodzieżowa parking jest w rozstrzyganiu, Ratusz – adaptacja poddasza na cele biurowe do końca września i ulica Mastalerza unieważniłem przetarg dzisiaj i rozpisałem nowy, uważam, że jeżeli przystąpiło 
7 firm i jest dość wysoka kwota, to informacja, którą wysyłam firm poprzez unieważnienie, jest bardzo czytelna. Zakładając jeszcze ten przetarg na Mastalerza, że będzie trwał, to w ciągu najbliższych czterech tygodni wszystkie inwestycje będą realizowane.
Jeżeli chodzi o najważniejsze inwestycje drogowe, to ich stan zaawansowania jest zadawalający, chociaż w dwóch przypadkach zgodziłem się na przedłużenie terminu wykonania. Ulica 31 Stycznia powinna być gotowa do końca sierpnia, zgodziłem się na przedłużenie do 12 września. Przyczynami są problemy z uzbrojeniem technicznym, które znajduje się pod chodnikami i pod drogą, było wiele rzeczy, które nie były naniesione na inwentaryzacji, wiele niespodzianek związanych 
z głębokością tego uzbrojenia, było zbyt płytko i wiele problemów, które to uzbrojenie implikowało, trzeba było pokonać.
Również chciałbym powiedzieć, że na pewno będzie opóźnienie na ulicy Kopernika i Wyspiańskiego, tutaj również niespodzianki z uzbrojeniem, ja mogę powiedzieć, że uzbrojenie, które powinno być na głębokości 70 cm do metra, czasami było na głębokości 20 cm i trzeba było to wszystko zagłębiać, przenosić, stąd takie opóźnienie.

Natomiast takie sztandarowe inwestycje, jak Zakładowa, Przemysłowa, czy 22, czy drogi osiedlowe z polbruku, czy starodruku są realizowane zgodnie z harmonogramem.

Jeżeli chodzi o inwestycje obiektowe, to stan zaawansowania sali gimnastycznej, „Orlika”, budynku TBS, budynku ZGM jest zadawalający i zgodnie z harmonogramem, a nawet wyprzedzający, bo budynki są już w stanie technicznym zewnętrznym dokonane, natomiast trwają prace wewnątrz.
Remonty w szkołach wszystkie zostaną wykonane na czas i tutaj nie ma żadnych opóźnień, do 
1 września wszystko się zakończy włącznie z elewacją Szkoły Podstawowej Nr 1, której odbiór jest planowany na 28 sierpnia.
Również chciałbym zakomunikować, że wykonaliśmy pierwszy etap dróg osiedlowych z wykorzystaniem do podbudowy tych dróg gruzów, myślę, że Państwo radni te drogi widzieli i ich ocena jakości wykonania tych dróg przez samych mieszkańców, z którymi rozmawiałem, jest bardzo wysoka, w tej chwili dyskomfort będzie polegał na tym, że drogi z płyt betonowych staną się drogami trzeciej kategorii, a druga kategoria to będą właśnie te, o których mówimy, ale jeżeli chodzi o ulicę Brzoskwiniową i Agrestową, to wycofałem się z realizacji tych ulic w tej technologii, będę proponował jednak wykonanie na tym osiedlu kanalizacji deszczowej. Dlaczego? Ponieważ drogi dookoła wszystkie mają kanalizację deszczową, tworzylibyśmy taki polder z dwóch dróg nieskanalizowanych deszczówką, to byłoby niedobre. Natomiast są inne drogi, które można przenieść na szybszy termin wykonania, na Osiedlu Asnyka i będziemy w tej chwili w drugim etapie do tego przystępować.
Jeżeli chodzi o środki unijne, to Wysoka Rada wie, że otrzymaliśmy na Zakładową ponad milion złotych w formie schetynówki, na drogę 22 10 mln zł, czyli pełne finansowanie unijne. 

Dwie bardzo dobre wiadomości Marszałek Jan Kozłowski przywiózł kilka dni temu do Chojnic, otóż otrzymaliśmy 14.905.000,-zł na ZZO Nowy Dwór i otrzymaliśmy 7.494.000,-zł na rekultywację wysypisk w Powiecie Chojnickim. Miasto Chojnice jest beneficjentem tych dwóch programów, dlatego w taki sposób to Państwu przekazuję.
Mamy bardzo dobrą wiadomość jeżeli chodzi o Park 1000-lecia, aplikujemy o 8.196.000,-zł, jesteśmy na drugim miejscu po ocenie strategicznej. Jeżeli Zarząd Województwa nie zmieni kolejności tej listy rankingowej, to mamy dofinansowanie tej bardzo ważnej inwestycji dla miasta Chojnice.

Aplikujemy o schetynówkę na Składową na przyszły rok i o kolejnego „Orlika”, którego lokalizację Wysoka Rada musi ustalić.

Jeżeli byśmy zdobyli pieniądze na Park 1000-lecia, to bilans pozyskanych środków w tej kadencji będzie przekraczał kwotę 40 mln zł, a to będzie dobry, może nie bardzo dobry, ale dobry wynik, niestety gorszy, niż w poprzedniej kadencji, kiedy pieniądze unijne były dla nas łatwiejsze.

Jeżeli chodzi o problemy, jest kilka problematycznych zdarzeń i sytuacji, o których muszę Wysoką Radę powiadomić. Pierwszy problem to to, co rzuca się w oczy przy rondzie „Solidarności”, otóż zmuszony przez Samorządowe Kolegium odwoławcze wydałem decyzję o warunkach zabudowy, 
w której chronię pas drogowy, to znaczy chronię te wszystkie chodniki, które tam były i są, uszczuplając powierzchnię zabudowy tej działki do 50%, narzucając długość linii zabudowy, narzucając jedno miejsce parkingowe na 25 kolejnych metrów kwadratowych powierzchni użytkowej i tak dalej. Jestem przekonany, że inwestorzy nie będą zadowoleni z tej decyzji o warunkach zabudowy, ja jej nie zmienię. W tej chwili Generalna Dyrekcja Dróg Krajowych i Autostrad wykonać konkretny ruch, albo wykupić ten pas drogowy, bo my jesteśmy zarządcą drogi 22 po budowie obwodnicy, ale nie przejęliśmy jej aktem notarialnym, albo Generalna Dyrekcja Dróg Krajowych i Autostrad będzie zmuszona prowadzić czynności prawne w celu unieważnienia tego aktu notarialnego, ale to się będzie wiązało z różnymi komplikacjami. Ja wolałbym, żeby Skarb Państwa wykupił pas drogowy taki, jaki był użytkowany i był zainwestowany przy budowie ronda „Solidarności”.
Po drugie, na Starym Rynku 4, tam, gdzie jest Promocja Regionu Chojnickiego, jeden z współwłaścicieli kamienicy, o tym dzisiaj mówię po raz pierwszy, ale to już jest tak widoczne, że milczenie 
z mojej strony byłoby nieadekwatne do tego stylu, który prezentuję od 11 lat, otóż współwłaściciel tej kamienicy, proszę sobie wyobrazić, obkleja tą zabytkową kamienicę styropianem o grubości 
15 cm. To jest karygodne, ponieważ kamienice w centrum miasta nie mogą być klejone styropianem, jedynym przypadkiem takim, który znamy, to jest rewitalizacja stalinowca, ale to jest działanie zaplanowane. No niestety, ten Pan działa bez zgłoszenia robót budowlanych, bez pozwolenia na budowę, wybił otwory, zamontował jakieś dziwaczne balkony, przepraszam za mój język, ale dziwaczne to jest bardzo delikatnie powiedziane, jak Państwo wyjdą z sesji Rady Miejskiej proponuję popatrzeć na to zdarzenie. Ja odbyłem szereg rozmów z tym Panem, używałem argumentów prawnych, ale też prosiłem deklarując pomoc, bo jest sens ocieplania tej kamienicy, ale od podwórka, gdzie od frontu są ściany o grubości prawie 40 cm, od podwórka jest na 1,5 cegły i nie ma tynków. Pan mi odpowiedział, że on mi proponuje, żebym zapewnił, i to już mówię w tej chwili żebyście Państwo znali problem, żebym ja zapewnił na piśmie finansowanie ogrzewania jego części kamienicy do końca jego życia. To jest niemożliwe, ja takich zobowiązań nie mogę podjąć i wówczas powiedziałem, że łamie Pan prawo i zgłaszam sprawę do Inspektora Nadzoru Budowlanego, Pan mi odpowiedział, cytuję „że gdyby w czasie PRL nie łamano prawa, to dalej byłby PRL”, rozmowa na tym się skończyła. Jest zepsuty zabytek w centrum Chojnic, w najlepiej zrewitalizowanej strefie publicznej w Polsce. Jakie czynności będziemy w tej chwili realizować?. Po pierwsze Powiatowy Inspektor Nadzoru Budowlanego wstrzymał te prace, ale Pan dalej klei na zasadzie hobby na tej elewacji. Druga rzecz, będziemy chcieli pozbawić zarządu tego współwłaściciela nad tą kamienicą 
i będziemy starali się wprowadzić zarząd przymusowy. Tutaj nie ma odwrotu, ten styropian będzie odklejony od tej elewacji, elewacja będzie wykonana od nowa.
Kolejny problem to TBS, Wysoka Rada pamięta, że pożyczyliśmy TBS-owi 1 mln zł na budowę budynku, w tej chwili TBS ma już zapewnione finansowanie, ma umowę, ale musimy powiedzieć bardzo wyraźnie, że warunki realizacji tej umowy są coraz trudniejsze. Niestety, banki narzucają takie zobowiązania, których niezależnie działający podmiot, a takim jest TBS, czyli spółka prawa handlowego, nie powinna wypełnić, ale my przymuszeni sytuacją, bo budujemy budynek, musimy tą umowę podpisać. Tutaj mogę powiedzieć o dwóch rzeczach, otóż w umowie narzuca nam się, że musimy podnosić czynsz w TBS o 10% co roku. To jest absurd, bo jeżeli spłacamy zobowiązania, płacimy raty kredytu, to jakim prawem ktoś, kto nam udziela kredytu na budowę tego domu, będzie sterował wysokością czynszów, jakie będą płacić Chojniczanie. Więc tu pierwszy protest. Drugi – odpis amortyzacyjny, czyli pieniądze z amortyzacji mogą być wydatkowane dopiero po uzgodnieniu tego wydatkowania z bankiem. Tu już jest kolejny absurd, bo amortyzacja i zysk, akurat w TBS nie powinno być zysku, ale amortyzacja jest źródłem finansowania inwestycji albo remontu, a tutaj znowu taki dziwny zapis. Kto tworzy te umowy to nie wiem, ale dzisiaj na sesji Rady Miejskiej będziemy musieli również, i to jest kolejna rzecz, musimy zabezpieczyć ten kredyt na majątku miejskim, otóż spółka, jak się okazuje, bankowi nie wystarczy. Tak więc ja to mówię po to, żebyście Państwo wiedzieli, jaki jest kryzys finansów zewnętrznych, dostępnych kiedyś łatwo, a przecież nasz TBS był wiarygodny, bo buduje nie pierwszy budynek i wszystkie zobowiązania spłacamy, ściągalność czynszów w TBS jest 100%, nie ma żadnych kłopotów.
Kolejny temat, wieża ciśnień. Wystąpiłem do Wojewódzkiego Konserwatora Zabytków, który odmówił miastu Chojnice wpisania tego obiektu do rejestru zabytków i w kolejnym piśmie, w kolejnym wniosku do Pomorskiego Wojewódzkiego Konserwatora Zabytków napisałem tak: „Proszę 
o powołanie komisji konserwatorskiej, której eksperci na miejscu po oględzinach obiektu rozpatrzą jeszcze raz sprawę wpisu obiektu do rejestru zabytków Województwa Pomorskiego. Nadmieniam, że na Pomorzu nie ma podobnej wieży o identycznym kształcie i konstrukcji”, a Pan konserwator przedtem napisał, że ten obiekt nie nadaje się do wpisu do rejestru zabytków, co jest sprzeczne 
z ogólną opinią naszą, nie tylko ludzi, którzy mieszkają w Chojnicach, ale też historyków, czy regionalistów.
Jeżeli chodzi o dworzec PKP, to jesteśmy w programie pilotażowym, jeżeli będzie program rządowy takim jak uruchomiony już i działa na przykładzie „Orlików”, czy schetynówek, to na pewno dostaniemy dofinansowanie, czyli tu jest bardzo dobrze.

Kolejna sprawa to budżet, na następnej sesji, którą planujemy 21 września, nie 7 września, tylko 
21 września będziemy chcieli dokładnie przeanalizować dochody budżetowe. Ja już informowałem kilka razy i ponawiam tą informację, że bardzo trudno będzie zrealizować w tym roku dochody 
z majątku, będziemy próbować jeszcze dosyć mocno, kilka nieruchomości sprzedamy, ale tej kwoty, jaka jest w budżecie, widać, że na pewno nie wykonamy i będziemy szukali rozwiązania.

Został wygaszony, mam nadzieję, konflikt na Osiedlu Asnyka o taką działkę, która miała przeznaczenie społeczne. Konflikt wygaszony został przez Urząd Miejski, który zamontował tam zabawki, zasadził rośliny i zamontował pergole z obu stron, żeby nie było konfliktów i wszystko jest w porządku.
Dalej, Park 1000-lecia, zostały sporządzone dwie ekspertyzy, które znajdują się w internecie na stronach miejskich, pierwsza dotycząca chemii w Parku 1000-lecia i nie ma tam żadnej chemii, 
o której niektórzy tutaj próbowali mówić bez badań, są ropopochodne i jest trochę cynku, natomiast nie ma żadnych takich metali ciężkich, które powodowałyby jakąś bombę ekologiczną, to po pierwsze. Po drugie, drugi raport to jest raport dendrologiczny, okazuje się, że z ponad 1300 drzew, które rosną w Parku, lekko setka jest zdrowa, a pozostałe są chore. Nie badaliśmy drzew, które są do wycinki, bo to nie ma sensu, trzeba je po prostu wyciąć. Natomiast sprawdziło się to, co mówił projektant melioracji, że poziom wód gruntowych jest zbyt wysoki i bryła korzeniowa drzew jest płytko posadzona, ona jest powierzchniowo duża, ale płytka, dlatego melioracja jest niezbędna, bo ona obniży poziom wód gruntowych, natomiast nie możemy znowu podwyższać niwelety terenu, bo te drzewa będą usychać. Tak więc od razu tutaj mówię, żeby wszyscy pamiętali, że jak już wykonamy meliorację i zagospodarujemy Park, to drzewa dalej i tak w tym Parku będą padać, bo one są dorosłe, część z tych drzew powinniśmy dalej wycinać, bo one ograniczają rozrost innych drzew. Tak daleko nie poszliśmy, raport został sporządzony przez byłego Prezesa Europejskiego Związku Dendrologicznego, profesora zwyczajnego, czyli myślę, że dużej dyskusji nad tym raportem nie trzeba rozwijać, te materiały są ogólnodostępne.
Na zakończenie chciałbym przekazać informację, że nasi przyjaciele z Niemiec przyjadą nie na początku września, tylko pomiędzy 2 a 5 października, taka zmiana w terminarzu ich wizyty. Ona jest spowodowana miedzy innymi tym, że Burmistrz Georg Moenikes nie chciał w żaden sposób zakłócać kolejnej rocznicy Krojant, to nie byłoby wskazane, żebyśmy my w tym czasie, kiedy są Krojanty, przekazywali samochód strażacki, czy nazywali plac przy ulicy Okrężnej Placem Emsdetten, lepiej zrobić to jako osobne spotkania i sytuacja jest taka, że pomiędzy 24 a 27 września delegacja miejska wraz z Chojniczanami pojedzie do Emsdetten na „Wrześniowe Dni Emsdetten” i potem tydzień później nasi przyjaciele z Niemiec przyjadą do nas.
Pomiędzy 4 a 6 września oficjalna delegacja udaje się do Mozyra, skład delegacji z Ratusza to jedna osoba, jadę sam, ale lecę samolotem, to uprzejmie chciałem powiadomić, koszt mojego biletu to 1.340,-zł.

Sesja Rady Miejskiej, jeżeli Wysoka Rada zaakceptuje, 21 września byłaby aktualna, chyba, że będą inne wnioski.

Chciałbym również poinformować i poprosić o szczególną aktywność 1 września, o godzinie 1200 składamy kwiaty po pomnikiem „Orła”, natomiast o 1545 zbieramy się w Dolinie Śmierci. Będzie obecny Jego Ekscelencja Ksiądz Biskup prof.Jan Bernard Szlaga, będzie młodzież, będziemy się starali poprawić warunki w Dolinie Śmierci chociażby poprzez 200 nowych krzeseł, które kupiliśmy, staramy się również o to, żeby wojsko w sposób szczególny realizowało oprawę tego rocznicowego spotkania, bardzo proszę żebyście Państwo przyszli. Również zaleciłem dyrektorom szkół, żeby w sposób jasny określili relacje młodzieży z nauczycielami, ja chciałbym, żeby w tym roku było inaczej. Chciałbym, żeby nauczyciele byli wśród uczniów, bezpośrednio wśród uczniów, żeby uczniowie nie chowali się w lesie, jeżeli nawet świeci słońce, czy pada deszcz, to warto przez tą godzinę się poświęcić i na tym deszczu lub słońcu postać mając na uwadze to, co stało się 70 lat temu.
Chciałbym również poprosić, żebyście Państwo pamiętali o najbliższych imprezach, które się 
w mieście odbędą, o Turnieju Rycerskim i o Chojnickim III Boxing Show, tutaj są wśród nas osoby, które kreują te przedsięwzięcia, czyli Bogdan Kuffel i Andrzej Mielke, może w wolnych wnioskach coś więcej Panowie radni na ten temat by powiedzieli, jeżeli taka byłaby zgoda Pana Przewodniczącego. Dziękuję za uwagę.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo.

Ad. 6

Przewodniczący Mirosław Janowski – kolejny punkt to przedłożenie przez Przewodniczących Komisji wniosków i opinii podjętych w okresie między sesjami. Odbyły się trzy posiedzenia Komisji, jedno posiedzenie wspólne wszystkich Komisji wraz z Radą Samorządów Osiedlowych, odbyło się posiedzenie Komisji Edukacji i Komisji Rewizyjnej. Wspólne posiedzenie było to spotkanie, przedstawienie życiorysu Pana Maksymiliana Ichnowskiego, większość radnych była obecna i nie będę tego dokładnie omawiał. Złożyliśmy też kwiaty na grobie Pana Ichnowskiego, Państwo radni przy tym byli i nie potrzeba na ten temat mówić.

Proszę bardzo Komisja Edukacji, Pan Kazimierz Jaruszewski.

· Radny Kazimierz Jaruszewski – Panowie Burmistrzowie. Panie Przewodniczący. Wysoka Rado. Komisja Edukacji obradowała 14 sierpnia, omówiono wykonanie budżetu za I półrocze bieżącego roku. Członkowie Komisji zostali też zapoznani z danymi liczbowymi dotyczącymi już kolejnego roku szkolnego i chciałbym tutaj krótko przedstawić najważniejsze dane, żeby radni mieli na ten temat wiedzę. Otóż liczba dzieci w szkołach ogółem na ten rok szkolny to 4208, z tego dzieci w szkołach podstawowych 2630, w tym pierwszaczków 407. Liczba dzieci w gimnazjach 1578, w tym pierwszaków 465. Jeżeli chodzi o liczbę oddziałów, to w szkołach podstawowych zaplanowano 105, natomiast w gimnazjach 61 oddziałów. To, co nas też jeszcze pewnie bardzo interesuje, to średnia liczba dzieci na jeden oddział i wynosi ona w zaokrągleniu w szkołach publicznych Chojnic, w szkołach podstawowych 25 dzieci, zaś w gimnazjum 26, czyli są to parametry porównywalne.
Członkowie Komisji wysłuchali również relacji Pana Burmistrza Zielińskiego dotyczącej przebiegu i finalizacji prac remontowych w placówkach, jak Pan Burmistrz dzisiaj jeszcze potwierdził, wszystkie remonty zostaną przeprowadzone w terminie, jesteśmy bardzo zadowoleni z tego rozwiązania.

Komisja sformułowała również dwa wnioski, oba wnioski związane są z udzieleniem wsparcia. Komisja Edukacji udziela Burmistrzowi Miasta Chojnice wsparcia we wszelkich działaniach związanych z kwestią funkcjonowania sklepu firmy „dopalacze.pl”, bo wiemy, że takie działania zostały przez Pana Burmistrza podjęte. Drugi wniosek: Komisja Edukacji udziela wsparcia idei wprowadzenia do szkół podległych miastu dodatkowych zajęć edukacyjnych z zakresu historii Chojnic i regionu, pomysłodawcą tego projektu był członek Komisji Edukacji Pan radny Leszek Pepliński. Dziękuję bardzo.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo Komisja Rewizyjna, Pan Edward Gabryś.

· Radny Edward Gabryś – Komisja Rewizyjna spotkała się 30 czerwca, tematem posiedzenia Komisji było powołanie zespołu kontrolnego. W celu przeprowadzenia kontroli stanu zaawansowania tworzenia miejscowych planów zagospodarowania przestrzennego, zainicjowanych uchwałami Rady Miejskiej w 2008 roku Komisja Rewizyjna powołała zespół kontrolny w składzie: Andrzej Mielke – kierownik zespołu i Antoni Szlanga – członek zespołu oraz ustaliła termin kontroli na 13 i 14 lipca 2009 roku. Z wynikiem kontroli zapoznam Szanownych radnych przed sesją, która ma odbyć się 21 września. Dziękuję bardzo.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo.

Ad. 7

Przewodniczący Mirosław Janowski – jesteśmy w punkcie informacji o realizacji uchwał i wniosków podjętych na XXX sesji Rady Miejskiej. Informacja znajduje się w biuletynie i można się zapoznać.

Ad. 8

Przewodniczący Mirosław Janowski – kolejny punkt to ustosunkowanie się do wniosków Komisji. Ponieważ żadnych wniosków nie było, nie ma do czego się ustosunkować.

Ad. 9

Przewodniczący Mirosław Janowski – przedstawił projekt uchwały w sprawie zmian w budżecie miasta Chojnice na 2009r. z autopoprawką, którą Państwo otrzymaliście – autopoprawka stanowi załącznik nr 4 do niniejszego protokołu.
Proszę bardzo Panią Skarbnik o krótkie omówienie, potem ewentualnie proszę o pytania. Przeprasza, czy Pan Michał Karpiak w kwestii formalnej? Proszę bardzo.

· Radny Michał Karpiak – mam prośbę, żeby materiały sesyjne dostarczać z odpowiednim wyprzedzeniem. Te zmiany budżetowe są dosyć istotne, przynajmniej w dwóch, trzech pozycjach 
i chcielibyśmy się odpowiednio wcześniej z tym zapoznać po to, żeby na forum Klubu przynajmniej zastanowić się i omówić. Tak się nie stało i z przykrością muszę powiedzieć, że to nie pierwszy raz. Wobec tego prośba, żeby jednak odpowiednio wcześniej te materiały były dostarczone, za co z góry dziękuję.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję Panie Michale, może z jednym wyjaśnieniem, są to autopoprawki, które wprowadzamy jak zawsze, przed sesjami pewne materiały dosłownie z dnia na dzień się rodzą. Jak Pan dokładnie wie, sesja była wyznaczona na dzień 7 września, te autopoprawki są też bardzo ważne dla dalszego prowadzenia budżetu miasta Chojnice. Teraz będziemy je omawiali, będą pytania, można zrobić krótką przerwę, nie ma żadnego problemu. Rozumiem Pana, ale Pan widzi, że to są ciepłe, gorące w tej chwili materiały. Proszę bardzo Pani Skarbnik.

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – otrzymaliśmy w międzyczasie informację z Pomorskiego Urzędu Wojewódzkiego o zwiększeniu środków na dożywianie w kwocie 28.500,-zł, na wypłatę dodatków do wynagrodzeń dla pracowników socjalnych MOPS po 250,-zł na osobę, czyli razem 21.850,-zł. Na zakup podręczników jako wyprawkę szkolną otrzymaliśmy kwotę 79.800,-zł.
Minister Finansów przewidział dopłatę tak zwanych środków na budowę dróg lokalnych w wysokości 1.039.945,- zł, w budżecie na poprzedniej sesji wprowadziliśmy już 1 mln zł, w związku z tym w tej chwili dochodzi kwota 39.945,-zł.
Również zwiększyła się nam subwencja oświatowa, z rezerwy subwencji oświatowej dostaliśmy 29.030,-zł na remonty bieżące w szkołach i 30.000,-zł na wyposażenie nowych obiektów, nowych pomieszczeń, które powstały, był to wniosek i dotyczył Gimnazjum Katolickiego 
w kwocie 30.000,-zł.
Z tytułu przekształcenia użytkowania wieczystego gruntu w prawo własności przez Spółkę ZGM mamy dochody w wysokości 444.431,-zł, z tym, że przeznaczamy je jednocześnie na udzielenie dopłaty do tej Spółki, ponieważ nie ma środków, żeby tego przekształcenia dokonać z własnych źródeł.

Szkoła Podstawowa Nr 3 ma dochody ze sprzedaży złomu w kwocie 369,-zł, z tego 150,-zł przeznacza na wydatki, reszta pozostaje w rezerwie oświatowej.

Również uzyskano odszkodowanie za zalanie, to jest kwota 1.139,-zł i jest to Szkoła Podstawowa Nr 5 i zwiększa to ich budżet, żeby dokonać naprawy zalanych pomieszczeń.
Zmieniła się ustawa o pomocy społecznej, w której wydatki z tytułu zasiłków stałych i opłacanych składek na ubezpieczenia zdrowotne stały się z dniem 1 sierpnia zadaniem własnym gminy, a nie zadaniem zleconym, w związku z tym należało też przenieść takie kwoty, jak 301.787,-zł przy zasiłkach stałych i przy składkach zdrowotnych 25.717,-zł, jest to zmiana po stronie dochodów i po stronie wydatków na podstawie wykonania za 7 miesięcy 2009 roku.

Mieliśmy w budżecie i mamy dotację z Wojewódzkiego Funduszu 40.000,-zł na modernizację źródełka, ponieważ jest to zadanie inwestycyjne musi być paragraf inwestycyjny, a nie bieżący paragraf dotacyjny.

W planach finansowych Urzędu Miejskiego przenosi się środki między paragrafami, w gospodarce nieruchomościami 50.000,-zł, w Szkole Podstawowej Nr 5 w kwocie 100.150,-zł, ponieważ zabrakło tam na ZUS, w Gimnazjum Nr 2 kwotę 303,-zł, w Żłobku 1.500,-zł i w MOPS kwotę 5.587,-zł. Są to przeniesienia w paragrafach.

Między zadaniami inwestycyjnymi: budowa parkingu przy targowisku - zmniejszamy kwotę 
o 125.000,-zł, natomiast zwiększamy kwotę na budowę schodów łączących ulicę MB Fatimskiej z ulicą 3 Maja o 135.000,-zł, przy czym 10.000,-zł dokładamy z rezerwy ogólnej. 
Zmniejszamy też środki na zadaniu „Budowa oświetlenia garaży przy ul.Młodzieżowej i Derdowskiego” o 100.000,-zł i z tego zwiększamy wydatki na oświetleniu Stromej i Weterynaryjnej o 70.000,-zł i kwota 30.000,-zł na opracowanie planów zagospodarowania przestrzennego.
Jednocześnie zmniejszamy środki przeznaczone na budowę budynku przedszkola o kwotę 69.918,-zł, ponieważ wykonamy w tym roku tylko dokumentację i 30.000,-zł na dokumentację powinno wystarczyć, natomiast te środki przeznaczamy na pokrycie straty bilansowej w Spółce Centrum Park Chojnice. Ponadto udziela się dopłaty zwrotnej na rzecz Spółki Centrum Park 
w kwocie 150.000,-zł, ma ona być zwrócona do końca bieżącego roku.

Zmienia się nazwa zadania inwestycyjnego „Rekultywacja składowiska w Nowym Dworze k/Angowic” na „Rekultywacja 15-ru składowisk odpadów komunalnych zlokalizowanych na obszarze działania ZZO w Nowym Dworze” i zmienia się też wartość tego zadania po stronie miasta do kwoty 3.563.000,-zł. Tutaj będą współdziałały z nami i ponosiły koszty administrowania pozostałe samorządy gminy, które będą należały do ZZO.

Zmienia się też paragraf kosztów inwestycyjnych w planie Gminnego Funduszu Ochrony Środowiska, po prostu nazwa paragrafu była błędna.

W treści uchwały budżetowej będzie dokonany zapis dopisany, że upoważnia się Burmistrza Miasta do udzielania poręczeń i gwarancji do kwoty 6.000.000,-zł. Poręczenie ma udzielić gmina jako gwarancję zaciągniętego przez Spółkę ChTBS kredytu na budowę budynku, który już jest w trakcie realizacji przy ulicy Kartuskiej 3. Kredyt jest zaciągnięty na 34 lata, ma zostać spłacony na początku 2042 roku, raty będą spłacane miesięcznie począwszy od lutego 2010 roku. Cała wysokość kredytu to 2.298.000,-zł, przy czym wiadomo, że będą doliczone do tego również odsetki, w związku z tym poręczenie gminy dotyczy i kredytu podstawowego, i należnych od niego odsetek. W poszczególnych latach spłaty roczne kredytu z odsetkami będą kształtowały się w granicach od kwoty 89.000,-zł do około 160.000,-zł jeżeli nie ulegną zmianie składniki, od których zależy to oprocentowanie, a jest to redyskonto weksli i wskaźnik cen produkcji budowlano-montażowej, te dwa wskaźniki decydują o wielkości odsetek od tego kredytu, co roku to zadłużenie będzie się zmniejszało, w związku z tym w budżecie kolejnych lat obsługa długu z tego tytułu będzie jakby ulegała zmniejszeniu. Dziękuję za uwagę.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo pytania do zmian w budżecie miasta. Proszę Pan Marcin Wenta.

· Radny Marcin Wenta – Pan Skarbnik, może troszeczkę szerzej o ZGM, jaki to jest grunt, czy ZGM był tu dzierżawcą, czy wydzierżawiającym, może o tym trochę bliżej. Rozumiem, że to jest jeden grunt, bo jest napisane gruntu.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – jest to przekształcenie prawa wieczystego użytkowania, gdzie posiadaczem jest ZGM.

· Burmistrz Arseniusz Finster – Wysoka Rada przegłosowała wniosek chyba pół roku temu, żeby w żaden sposób nie hamować przekształcania wieczystego użytkowania na własność. ZGM wtedy, kiedy był współpartnerem we wspólnocie, a uczestnicy tej wspólnoty chcieli przekształcać, ZGM nie chciał i to wywołało konflikty. Wówczas na sesji Rady Miejskiej postawiłem wniosek, Rada go poparła, żeby ZGM, jeżeli ludzie chcą, również przekształcał, a my koszt tego przekształcenia zrefinansujemy, czyli my nie będziemy oczekiwać, że to będzie dochód budżetu miasta, nie będziemy uszczuplać w ten sposób dochodów Spółki, bo Spółka musi te pieniądze zapłacić. Z drugiej strony daliśmy Spółce zadanie wybudowania 24-rodzinnego budynku, na który najpierw deklarowaliśmy 1.000.000,-zł, w końcu daliśmy 600.000,-zł i więcej nie chcemy dać. Dlatego ja nie mogę z jednej strony oczekiwać, żeby Spółka budowała mieszkania w o wiele trudniejszych warunkach, niż ChTBS, a z drugiej strony żeby też płaciła za przekształcenie wieczystego użytkowania na własność. To są tylko pieniądze, które wchodzą 
i wychodzą. Nieruchomości jest wiele, wykaz tych nieruchomości znajduje się w ZGM oraz 
w Wydziale GP.
· Radny Marcin Wenta – Panie Burmistrzu, może jeszcze przy okazji jednym zdaniem co do sprzedaży lokali użytkowych, czy ZGM od tamtego naszego spotkania coś się zmieniło z kupcami?

· Burmistrz Arseniusz Finster – ZGM jest w dość dobrej kondycji finansowej, budowa budynku jest realizowana z wyprzedzeniem harmonogramu i w związku z tym, że jest w dobrej kondycji nie sprzedaje nic. Ja, proszę Państwa, niechciałbym przymuszać Prezesa, żeby sprzedał jakiś pierwszy lokal, bo pierwszy, który sprzeda, to będzie napiętnowany, czyli żadnego sterowania ręcznego. Jeżeli Prezes będzie chciał, ma Zarząd, ma Radę Nadzorczą, może zapytać który
i ile lokali sprzedać i przedstawić, na co te pieniążki będzie wydatkował. Na razie z tego, co słyszałem od Pana Prezesa, mam kontakt cotygodniowy, finansowanie budowy jest ciągłe, nie widzi potrzeby sprzedaży na razie żadnego lokalu użytkowego.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo Panie Marcinie.

· Radny Marcin Wenta – Panie Burmistrzu, tutaj zmniejszamy kwotę na realizację zadania „Budowa budynku przedszkola” o 70.000,-zł, czy to znaczy, że jakieś zagrożenie w realizacji, przesunięcie.

· Burmistrz Arseniusz Finster – wcześniej zaplanowaliśmy 100.000,-zł, ale ustalaliśmy przez kilka miesięcy program funkcjonalno-użytkowy i widzimy, że po wyłonieniu pracowni projektowej będzie ona pracowała przez 3 miesiące w tym roku i nie ma sensu trzymać w budżecie 100.000,-zł, lepiej zatrzymać 30.000,-zł, a te 70.000,-zł przerzucamy na rok 2010 do wpi, czyli finansowanie jest ciągłe. Te 70.000,-zł wykorzystamy na finansowanie zadania, które tutaj jest w autopoprawce. 

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo, kto jeszcze ma pytania do zmian w budżecie miasta? Nie ma. Przystępujemy do głosowania.

Kto jest za przyjęciem uchwały nr XXXI/361 w sprawie zmian w budżecie miasta Chojnice na 2009r. z autopoprawkami?
Rada Miejska 20 głosami „za” (jednogłośnie) podjęła uchwałę Nr XXXI/361/09 w sprawie zmian w budżecie miasta Chojnice na 2009r. – która stanowi załącznik nr 5 do niniejszego protokołu.

Ad. 10

Przewodniczący Mirosław Janowski – kolejny punkt to wniosek w sprawie upoważnienia Burmistrza Miasta Chojnice celem podjęcia działań zmierzających do realizacji inwestycji w ramach partnerstwa publiczno-prywatnego.

Są obecni goście, jest przedstawiciel Spółdzielni Mleczarskiej Pani Patrycja Gzela oraz przedstawiciel Spółki JAMIR, która chciałaby budować w tym miejscu biokotłownię Pan Andrzej Puślecki. Poproszę gości o krótką prezentację i przedstawienie swojego wniosku, który Państwo składali na nasze ręce.

· Pan Andrzej Puślecki – witam serdecznie, chciałem przedstawić projekt inwestycyjny, który chcielibyśmy zrealizować wspólnie z miastem Chojnice w partnerstwie publiczno-prywatnym. Projekt polega na wybudowaniu elektrociepłowni opalanej biomasą na terenie Spółdzielni Mleczarskiej w Chojnicach. W krótkich słowach chciałem przedstawić partnerów i zarys projektu. Partnerami w projekcie będzie spółka Talent Investment, która realizuje projekty z zakresu energii odnawialnej w partnerstwie z Bałtyckim Klasterem Ekoenergetycznym oraz Parkiem Naukowo-Technologicznym, kolejnym partnerem byłaby OSM w Chojnicach, która by uczestniczyła zarówno kapitałowo, jak również dostarczyłaby grunt, gdzie posadowiona byłaby elektrociepłownia. Kolejnym partnerem jest JAMIR S.A., jest to firma z wieloletnim doświadczeniem, kilkunastoletnim doświadczeniem w zakresie zakładania plantacji energetycznych oraz handlu biomasą, czyli JAMIR odpowiadałby za dostawy biomasy do wyżej wymienionego przedsięwzięcia. Do projektu zadeklarował również przystąpienie Instytut Maszyn Przepływowych Polskiej Akademii Nauk, który jest zainteresowany zarówno ekspertyzą techniczną i prowadzeniem dodatkowo badań, jak również udziałem finansowym.
Jeżeli chodzi o takie główne elementy, charakteryzujące projekt, to byłyby tak: wstępnie szacowana wielkość inwestycji to jest kilkanaście milionów złotych, planujemy w znaczącej części finansować to środkami z dotacji unijnych, dlatego, że projekty w energię odnawialną słabo się domykają bez wsparcia ze strony państwa, czy Unii Europejskiej. Gdyby udało nam się pozyskać dotację w ramach Regionalnego Programu Operacyjnego, ten projekt uzyskałby finansowanie, mamy takie deklaracje i tutaj mamy deklaracje z banku, że nasza część plus dotacja by wystarczyła, żeby sfinansować resztę projektu. Moc elektryczna planowanej elektrociepłowni to jest 1MW, moc cieplna tutaj w zależności od ostatecznie wybranej technologii by się wahała 
w okolicach 4 MW, natomiast jest to ciągle przedmiotem naszych ustaleń dlatego, że w zależności jaka ostatecznie wybrana byłaby oferta, jaka technologia, jaki dostawca, ta wielkość może się tutaj nieznacznie zmienić. Planowane zużycie biomasy to jest około 17 tysięcy ton i taki rok rocznie budżet byłby wydawany przez elektrociepłownię tutaj w ramach społeczności lokalnej, co odpowiada wartości około mniej więcej 3 mln zł i taki budżet powinien tutaj do społ4eczności lokalnej trafić. Przewidywane zatrudnienie to jest około 10 osób.
Projekt, aby mógł starać się o dofinansowanie w ramach Regionalnego Programu Operacyjnego, aby mógł się starać o to dofinansowanie, musi być realizowany w ramach partnerstwa publiczno-prywatnego i tutaj właśnie zaprosiliśmy z tego względu miasto Chojnice do udziału 
w tym projekcie. Terminy są bardzo napięte, stąd też nasza prośba o szybką decyzję w sprawie wspólnej realizacji tej inwestycji, termin składania wniosków upływa w połowie listopada, następny termin dopiero w roku 2011, a nie ma pewności co do tego, że ten drugi termin się 
w ogóle odbędzie dlatego, że jeżeli zainteresowanie tym programem będzie wysokie, to środki mogą zostać przesunięte z drugiego terminu i drugi termin w ogóle się nie odbędzie, w związku z tym ta droga będzie zamknięta dla realizacji tej inwestycji. Stąd też nasza prośba o szybkie działanie i nasze oczekiwania, z drugiej strony nie mamy jakichś specjalnych oczekiwań jeżeli chodzi o stronę finansową ze strony miasta i tutaj symboliczny udział wystarcza nam, aby formalnie zakwalifikować projekt w formule partnerstwa publiczno-prywatnego. Tak z grubsza wygląda główny element od strony prawnej.
Korzyści dla społeczności lokalnej, jakie zidentyfikowaliśmy, to tak: nowe miejsca pracy na kilkadziesiąt lat, ponieważ jest to inwestycja wieloletnia, wzrost przychodów z tytułu podatków, to jest zarówno z tytułu podatku od nieruchomości, ale również z tytułu podatku dochodowego, bo spółka będzie zarejestrowana w Chojnicach. Również zapewnienie wystarczającej mocy cieplnej dla dalszego rozwoju, promocja odnawialnych źródeł energii, to bardziej taki jest może wizerunkowy charakter dla miasta, również dywersyfikacje źródeł energii elektrycznej oraz cieplnej, myślę, że tutaj by poprawiło konkurencyjność zwłaszcza na rynku ciepła, ale też myślę, że i mogłoby stanowić wsparcie jeżeli chodzi o stabilność systemu energetycznego oraz wzrost popytu na usługi i produkty dla lokalnego sektora rolniczego, który być może nie stanowi jakiegoś specjalnie bezpośredniego wkładu dla miasta, natomiast wydaje się, że wzrost okolicznej zamożności ludności też będzie miał wpływ na to, jak w mieście się będzie działo.
Mam tutaj przykładowe dwie instalacje robione przez jedną z firm, z którą współpracujemy 
i której instalacje rozpatrujemy. To pokrótce tyle i jesteśmy do dyspozycji jeżeli chodzi o pytania.
Wiceprzewodniczący Stanisław Kowalik – dziękuję bardzo Panu Andrzejowi Puśleckiemu. Proszę bardzo Pani Patrycja Gzela.

· Pani Patrycja Gzela – reprezentuję Okręgową Spółdzielnię Mleczarską, naszą lokalną w Chojnicach i chciałabym powiedzieć kilka słów w obliczu artykułu, który się pokazał w czwartkowym „Czasie Chojnic”, który już opisywał trochę tą sytuację i tą inwestycje, która ma powstać, natomiast nie był to artykuł autoryzowany. Przedstawiono to w artykule, że ma być to inwestycja nasza, czyli Okręgowej Spółdzielni Mleczarskiej. Tak, jak już Pan Andrzej powiedział, to nie tak. Ma powstać spółka, w której OSM ma wykupić udział, a jedynie nasz teren ma posłużyć za miejsce jakby posadowienia tej spółki. Jeżeli chodzi o odbiór energii, to oczywiście my bylibyśmy jednym z głównych odbiorców energii, natomiast nie tylko my, również inne okoliczne firmy miałyby z tego korzystać. Dzięki temu, że moglibyśmy korzystać z innej, tańszej energii, nasze koszty energii, jako OSM, o około 50.000,-zł miesięcznie byłyby niższe i to 
w zasadzie była jedyna potwierdzona informacja w tym artykule. Dziękuję bardzo.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo, przystępujemy w tej chwili do pytań, do debaty. Pan Michał Karpiak proszę bardzo.

· Radny Michał Karpiak – Panie Przewodniczący. Chciałbym się dowiedzieć więcej o tych partnerach, o firmie Talent, JAMIR, jak jest krótka charakterystyka ich działalności, czy mają jakieś doświadczenie w zakresie podobnym do tego, jaki przewiduje projekt, czy jest jednym słowem to spółka wiarygodna, chcielibyśmy coś więcej na temat tych spółek jednej i drugiej usłyszeć, czy mają zysk w swojej działalności, czy nie mają, po prostu krótką charakterystykę ze szczególnym podkreśleniem, czy jest doświadczenie już w tej materii, którą omawiamy. Dziękuję.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Myślę, że zaraz będziemy udzielali odpowiedzi, proszę bardzo.
· Przedstawiciel Talent Investment SA – może ja przedstawię Spółkę Talent Investment, a kolega Prezes Zarządu JAMIR S.A. przedstawi Spółkę JAMIR. Talent S.A. jest spółką o charakterze inwestycyjno-doradczym, współpracujemy w ramach Bałtyckiego Klastera Ekoenergetycznego oraz w ramach Parku Naukowo-Technologicznego, dysponujemy bardzo bogatą kadrą jeżeli chodzi o przygotowywanie projektów inwestycyjnych, to jest 17 osób z Trójmiasta bezpośrednio działających w zakresie doradztwa i biznesu. Wśród naszych członków jest dwóch doradców inwestycyjnych licencjonowanych, osoby, które brały udział w wielu projektach największych firm w Polsce doradczych, także wykonawczych. Mamy też w gronie jako Wiceprezesa Zarządu Pana Piotra Podleśnego, który jest wieloletnim Wiceprezesem, był Wiceprezesem Hestii, tak, że myślę, że doświadczenia biznesowego nam nie brakuje. To jest jeżeli chodzi 
o nasze zasoby kadrowe. Jeżeli chodzi o nasze doświadczenie inwestycyjne, to jednym właśnie z takich projektów jest nabycie 50% akcji JAMIR S.A.

· Pan Prezes Mirosław Maciocha – jestem Prezesem Spółki JAMIR S.A. Spółka powstała jako spółka akcyjna 15 października, Towarzystwo Funduszy Inwestycyjnych Talent jest 50% akcjonariuszem plus 2 osoby fizyczne, jak gdyby została przejęta i przekształcona spółka cywilna, która działa w zakresie energii odnawialnej od roku 1989, czyli już trochę lat w zakresie zakładania i upraw energetycznych, dostaw biomasy. Na terenie całej Polski realizujemy duże projekty, między innymi na dzień dzisiejszy tym projektem jest stworzenie dla energetyki lub spółki zależnej energii na własne potrzeby, chodzi też o produkcję energii. Z dużych projektów również, które realizujemy, jest zakładanie upraw w regionie Białostockim na potrzeby energetyki Białystok, na potrzeby energetyki Opole, też zakładanie upraw energetycznych, nie tylko wierzby, wierzba to jest jednym z elementów, myślę, że u Państwa kilka elementów będziemy mogli połączyć, region jest rolniczy, wykorzystać słomę do celów energetycznych. Przygotowujemy dosyć duży projekt tak zwanych mobilnych brykieciarek, myślę, że to w najbliższym czasie wejdzie, czyli że słoma nie dojeżdża w balotach do elektrowni, tylko przyjeżdża brykiet od rolnika już przetworzony. Współpracujemy z kilkoma firmami, między innymi z regionu Bełchatowa, gdzie zajmują się energetyką zawodową, jest to spółka produkująca i wykonująca elementy dla energetyki i firma z Pleszewa produkująca między innymi kotły do produkcji energii cieplnej i energii elektrycznej. Czyli dużo tych projektów jest jak gdyby wdrożonych 
w obecnym czasie. Jeżeli jakieś pytania to bardzo proszę.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo Pan Antoni Szlanga.

· Radny Antoni Szlanga – Wysoka Rado. Szanowni Panowie. Nie wiem, może się mylę, ale 
z tej informacji, którą pozyskiwaliśmy w momencie, kiedy trwały dyskusje na temat powołania ZZO wynikało, że podobne zadania będą realizowane na odcinku Zakładu Zagospodarowania Odpadów, w związku z tym chciałbym, żeby ktoś kompetentny udzielił informacji, czy się mylę, czy też ta inwestycja, czy tego typu działanie nie byłoby działaniem konkurencyjnym. Poza tym nie zgodzę się tutaj ze stwierdzeniem, które Panowie zawarli, że występują nadwyżki na przykład słomy. Rozmawiałem niedawno, dwa tygodnie temu, z Prezesem Miejskich Wodociągów, który zużywa duże ilości słomy po żniwach w kompostowni i ma szalone kłopoty, żeby pozyskać w odpowiedniej oczywiście cenie, czyli podwyższyłoby to cenę słomy na rynku, która także jest potrzebna naszej spółce pod tytułem Miejskie Wodociągi. Bardzo bym prosił, żeby tą informację o ZZO i zakresie jego działania w tym zakresie ktoś przedstawił.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Udzielimy głosu Pani Lucynie Perlickiej w innym momencie, jeżeli Pan radny pozwoli. Proszę bardzo Pan Andrzej Dolny.

· Radny Andrzej Dolny – Szanowni Panowie. Powiedzieliście tutaj o słomie. Będę zadawał ileś pytań i prosiłbym o odpowiadanie szczegółowo na kolejne. Zgodzę się tutaj z kolegą Antonim, widzę tutaj słowo biomasa, przez to rozumiecie zrębki, malwę, słomę. Nic z tego na naszym rejonie nie ma i jak odpowiecie na to pytanie. Kuriozalnie, są tutaj Kaszuby, słabe ziemie, gdzie słoma wykorzystywana jest w gospodarstwach. Analizując ten teren, analizując również Powiat Bytowski, każdy powiat województwa pomorskiego, w nielicznych powiatach znajdują się nadwyżki słomy, ewentualnie plantacje wierzby i jak rozumiecie dywersyfikację tutaj tego, czy chcecie posadzić tutaj wierzbę energetyczną, czy będziecie ściągali skądś, czy słoma, że tak powiem, wpłynie z innych województw, co oczywiście tutaj przy słowie Pana, że podniesie się dochodowość rolników w okolicach Chojnic jest, że tak powiem, irracjonalna.
· Pan Andrzej Puślecki – (początek wypowiedzi poza mikrofonem) mamy dużo większy zasięg jeżeli chodzi o możliwości odbioru. Natomiast wiadomo, że koszt transportu przy ładunkach niskowartościowych, a takim z pewnością jest słoma, będziemy zainteresowani, żeby ją pozyskiwać w najbliższym otoczeniu. Drugim takim elementem, jeżeli chodzi o zaopatrzenie, to jest zrębek, on może pochodzić zarówno z celowych plantacji, jak i z biomasy leśnej, czyli tutaj to są następne elementy. Ewentualny niedobór lub braki zamierzamy uzupełnić posadzeniem celowych plantacji wierzby energetycznej, a warunki nie są wcale najgorsze tutaj w okolicy, bo grunty nie są na tle kraju jakieś o mocno wyśrubowanych cenach. Tak, że mamy plan awaryjny (głosy poza mikrofonem).
Jeszcze może bym tytułem, bo to pewnie będzie do fachowca i do gminy, do miasta, do ekspertów ze strony miasta na to będą mogli więcej powiedzieć…

Przewodniczący Mirosław Janowski – proszę bardzo Pan Andrzej Dolny.

· Radny Andrzej Dolny – może Pan się do mnie zwracać jak do fachowca. Pytanie klasyczne, wie pan, ile to jest 17 tysięcy ton, ile to jest hektarów w zbożu, w słomie?

· Pan Andrzej Puślecki – można podzielić przez trzy.

· Radny Andrzej Dolny – to około 4 tysięcy hektarów. Na gminie Chojnice i tutaj powiecie uzyskacie 500 hektarów, 400 hektarów to jest takie realne. Wierzba energetyczna wchodzi w plonowanie do zbioru w trzecim roku, może w czwartym, malwa wcześniej, pozostałe inne dziwadła, które mamy, też wprowadzane są, że tak powiem, z opóźnieniem. Nie zastanawialiście się nad tym, że się spóźniliście o kilka lat, ponieważ dużą część zbiera Kwidzyn tutaj i okolice, to mamy Żuławy, to jest jedyne zagłębie, gdzie jest nadmiar słomy, był nadmiar, w tej chwili już nie jest. Zobaczcie sytuację, mówicie o 50 km, 100 km, z każdym kilometrem rośnie koszt tej ciepłowni i to jest taka moja dygresja. Natomiast kwestia jest jeszcze inna, usadawiacie się 
w Chojnicach, w miejscu, gdzie po zachodniej stronie Chojnic 70% wiatru w Chojnicach jest zachodnich, może nawet trochę więcej, Zakłady Mięsne leżą również lekko w dolince, czyli budowa różnych elementów, które nie zanieczyszczą nam osiedli mieszkaniowych i nie zdenerwują mieszkańców, również jest wielkim kosztem. Ja sobie zdaję z tego sprawę, zakładam, że prowadziliście jakieś badania marketingowe, żeby sprawdzić, czy Chojnice są realne, ale po tym, co mówicie, to tak chyba tylko jest strzał w miejscowość, a badania dopiero później.
· Pan Andrzej Puślecki – ja chciałem powiedzieć, że my co do zasady nie będziemy generować dodatkowego ciepła, tylko ono będzie w miejscu tego, które już teraz powstaje, tylko z innych nośników energii, czyli na przykład z gazu między innymi. Spalanie biomasy co do zasady nie jest specjalnie nośnikiem jakichś ekstra zanieczyszczeń, jest to dosyć czysta technologia i myślę, że nie wywoła jakiejś istotnej różnicy. To nie jest tak, że tu się pojawi coś dodatkowo, tylko pojawi się coś kosztem czegoś, czyli zniknie zużycie części gazu, który jest spalany i też jest oddawany do atmosfery.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo Pan Leszek Pepliński.

· Radny Leszek Pepliński – proszę Pana, ja podzielam niepokój Pana Andrzeja Dolnego, już na kilka pytań uzyskałem odpowiedzi. Swego czasu, kiedy jeszcze pracowałem w Szkole Podstawowej w Brusach, tam działała kotłownia, która była opalana słomą i już kilka lat temu, Pan tutaj mówi, czy się Panowie nie spóźniliście o kilka lat właśnie z tą technologią, już kilka lat temu mijałem na trasie Brusy-Chojnice samochody ze słomą gdzieś tam z Polski, które jechały, stąd właśnie ta troska o to pozyskiwanie i o koszty. Pan mówi, że przy słomie to będzie gdzieś tam rzędu 1/3, czy 1/4, już kilka lat temu od osób, które bezpośrednio zajmowały się kotłownią, uzyskałem odpowiedź, że to jest połowa kosztów, 1/3, czy 1/4, a połowa, to jednak jest różnica. O tych wiatrach, o których Pan wspomniał, w Brusach, z tego, co wie, zlikwidowano już ten sposób ocieplania, już tam nie ma słomy, mieszkańcy bardzo się skarżyli osiedli na niezbyt czyste, czy świeże powietrze, tam jakieś farfocle latały i tak dalej, czyli ta sprawa tutaj jest bardzo ważna. Jak Panowie byście do tego tutaj problemu podeszli. Dziękuję bardzo.
· Pan Andrzej Puślecki – jest to kwestia jakości zastosowanych kotłów z jednej strony, a z drugiej strony ubył nam konkurent na rynku, jeżeli chodzi o słomę. Tutaj są zupełnie inne technologie, jeżeli coś tam fruwa, nie ma założonych filtrów antypyłowych, to nie będziemy komentować innych inwestycji. Nasza będzie profesjonalna inwestycja, która będzie kosztować kilkanaście milionów złotych, kocioł nie stanowi wcale największej sumy. Odnosząc się jeszcze do zawartości prądu w cenie produkcji palety, czy brykietu ze słomy, to chciałem powiedzieć 
i zwrócić uwagę na to, że to jest też kwestia tego, w jakiej cenie się kupuje prąd i jak to się wszystko wykonuje, ale przy własnym prądzie ten udział prądu u nas może zejść do kilkunastu procent, w związku z tym mamy bardzo duży zapas jeżeli chodzi o odległość sprowadzania słomy, ale oczywiście będziemy starali się to robić w najbliższym regionie, bo dla nas też to będzie taniej niż z większych odległości.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Pan Stanisław Kowalik proszę bardzo.

· Radny Stanisław Kowalik – Szanowni Panowie. Myślę, że wchodząc na chojnicki Rynek zapewne Państwo sondażowaliście, czy na terenie miasta występuje coś podobnego. Właśnie jest szwedzka firma, która w strefie przemysłowej już funkcjonuje od kilku lat, ona również spala zrębki i w tej chwili pozyskuje materiał do spalania już w zasadzie z południowych krańców Polski, ponieważ tutaj w zasadzie w naszym województwie ani w ościennych województwach tych zrębków nie może pozyskać, w związku z czym transport jest zdecydowanie tutaj droższy, a tym samym cena za zużycie energii cieplnej musi, niestety, ale ulec podwyższeniu, w związku z tym czy nie istnieje obawa, że jeśli będziecie z dalekich krańców Polski ściągali biomasę, czy wówczas nie będzie to skutkowało w podwyższeniu cen za opłatę. Dziękuję.

· Pan Andrzej Puślecki – (początek wypowiedzi poza mikrofonem) bezpośrednio na stogu, czyli nie wozimy bel ze słomą, wozimy brykiet, to całkiem co innego. Bela ze słomy, tak wyjaśniając, metr sześcienny to około 100 kg, my wozimy coś, co metr sześcienny waży 400 kg, przetwarzamy to na miejscu u rolnika na polu. To już jest istotny element cenowy. Koszty transportu też znacząco spadają, to jest duża różnica niż wożenie tirami przez Polskę, tak, jak Pan wspomniał, z południa Polski. Wozi się ze Słowacji tak naprawdę zrębek, Szwedzi wożą ze Słowacji do siebie do Szwecji. To się mija w ogóle z celem, ale tak jest. Tam trzy lata temu była potężna burza, która zniszczyła 1/3 lasów słowackich, które muszą być wycięte i odnowione. Podobnie było w Polsce w Piszu, też do tej pory tam działają elektrociepłownie niemieckie, które zostały postawione tylko na okres działania 5-8 lat, bo to się opłaca. Nam chodzi bardziej o stworzenie stabilnego rynku i biomasy, a ja wyjaśnię Państwu jedną rzecz. Mieszkam w regionie, który jest w pobliżu Łodzi, tam działają cztery potężne przetwórnie podłoża do pieczarek. Obok jest elektrownia Bełchatów, która w tym roku ma zapotrzebowanie 70 tysięcy ton słomy, w przyszłym 300 i ta słoma jest. Tam są bardziej rozdrobnione gospodarstwa, niż u Państwa. Te badania robiliśmy, zresztą podobnie elektrownia Bełchatów, jest zapotrzebowanie i tej słomy się masę marnuje, naprawdę rolnicy nie wykorzystują wszystkiego, część im zostaje na stogach, poza tym nie jest to słoma bezpośrednio ze zbioru, może być to słoma szara, która jest dużo lepsza. Jeszcze chciałem się odnieść do technologii spalania. Technologie spalania, to, co mają Norwedzy, Szwedzi, Włosi, czy Duńczycy, to są naprawdę nowoczesne technologie. Emisje spalin są praktycznie zerowe, tak, że dwutlenku węgla produkujemy dużo mniej, czyli też tak zwany bilans zerowy. Popiół jest wykorzystywany jako nawóz, popiół jest świetnym nawozem do zasilania, nawet sprzedawany w workach i tak dalej, czyli tutaj odpadów nie generujemy żadnych.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo, pan Kazimierz Jaruszewski.

· Radny Kazimierz Jaruszewski – Panie Przewodniczący. Wysoka Rado. Temat rzeczywiście ciekawy i być może rozwojowy, ale ja sądzę, że warto byłoby w tej materii jeszcze zapoznać się z jakąś przystępną opinią naukowca, znawcy z zakresu technologii i surowców związanych 
z biomasą. Tutaj nawet mógłbym podpowiedzieć, częstym gościem w Chojnicach jest wybitny znawca biomasy, uczestnik wielu europejskich konferencji z tego zakresu. Pan prof.Michał Jasiulewicz, pracownik Politechniki Koszalińskiej, człowiek niezwykle życzliwy nam Chojniczanom i tak podpowiadam, jeżeli oczywiście Wysoka Rada zechciałaby z tego skorzystać, można by na któreś z najbliższych posiedzeń Wysokiej Rady Pana Profesora po prostu zaprosić i poprosić o wyrażenie jego opinii w tej materii. Dziękuję bardzo.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Pan Dariusz Folerzyński, proszę bardzo.
· Radny Dariusz Folerzyński – tutaj chciałbym się odnieść do moich przedmówców, kolegi radnego Dolnego i Peplińskiego, nie wiem, czy jeszcze, nie mam informacji, ale w Sępólnie Kr. przez wiele lat funkcjonowała podobna spalarnia, nie wiem, czy ona jeszcze funkcjonuje, ale wiem, że było z nią wiele problemów, niechciałbym tutaj odnośnie technologii się wypowiadać, bo wiadomo, że technologia jest rozwojowa, natomiast o jednej rzeczy nie wspomnieliśmy. 
17 tysięcy ton dzieląc na 365 dni w roku, to każdego dnia powinny tamtędy przejeżdżać co najmniej 2 tiry po ponad 20 ton każdy. Teraz mam pytanie, wyremontowaliśmy jedyną drogę dojazdu, w tym momencie jest Ceynowy lub Derdowskiego, wyremontowaliśmy Ceynowy, będziemy prawdopodobnie remontowali Derdowskiego i co z tym ulicami, a możliwości dojazdu też nie ma. To już pytanie bardziej do kolegów radnych. Dziękuję.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo, czy może ewentualnie Panowie analizowali transport w tym rejonie. Widzę, że w tej chwili nie uzyskamy odpowiedzi. Dziękuję bardzo. Proszę Pan Andrzej Dolny.
· Radny Andrzej Dolny – nawiązując do wypowiedzi przedmówcy kolegi Darka Folerzyńskiego, jakim tonażem dysponujecie samochodami, 20 ton, czy wyżej.

· Pan Andrzej Puślecki – maksymalny tonaż to jest 24 tony, przy czym z bliższych regionów nie przewidujemy transportu samochodowego, jest to transport ciągnikami rolniczymi.

· Radny Andrzej Dolny – nie, to odpada, bo to będzie Pan miał znikomą ilość, natomiast kwestia jest tego typu, że pan zobaczy, przy pełnym nacisku na osie to jest 850 do 1000 samochodów rocznie przez dwie ulice nasze, które są słabej jakości, a przy słomie, która ma wagę m3, co Pan tutaj powiedział, około 100 kg, nie zgodzę się, 180 kg jest, a ilość metrów sześciennych to tam nie jest 20 ton, tylko jest to może 8 ton, czyli około 2,5 tysiąca samochodów rocznie, przy lekkim liczeniu dzieląc przez 365 dni, a przecież samochody tego gabarytu nie mogą jeździć 
w niedziele i w wyższych temperaturach, poza tym odpadają święta, to wychodzi tymi ulicami około 5-7 kursów samochodem i z powrotem wyjeżdżających, czyli 14 kursów, to jest jedna rzecz. To jest proste obliczenie, to jest matematyczne obliczenie, tutaj nie trzeba się wgłębiać 
w to, to jest po prostu do waszej analizy umiejscowienia tego.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo Pani Gabriela Wegner.
· Radna Gabriela Wegner – mam pytanie, skoro Państwo jesteście zorientowani odnośnie emisji różnych substancji chemicznych, ponieważ bierzecie udział, czy prowadzicie spalarnie, czy zakłady produkujące energię z biomasy, czy posiadacie Państwo jakieś badanie odnośnie emisji substancji chemicznych do atmosfery, czy to jest tylko tlenek węgla i na przykład emisja ciepła, czy są to inne substancje, w jakich one są stężeniach i natężeniach, czy są do wglądu takie badania z innych zakładów.

· Pan Andrzej Puślecki – oczywiście, że są, możemy przedstawić te badania, one wyglądają bardzo konkurencyjnie na tle paliw kopalnych, tak, że na pewno wyglądają tutaj lepiej, zwłaszcza przy dobrej jakości piecach. To możemy przedstawić, zwłaszcza tutaj Mirek może powiedzieć, współpracuje z Uniwersytetem Warmińskim.
· Pan Mirosław Maciocha – z Uniwersytetem Warmińsko-Mazurskim, ale też z Akademią Rolniczą w Lublinie, między innymi z osobą, która zajmuje się słomą od kilkunastu lat i również spalaniem, a nie współspalaniem słomy w kotłach węglowych, tak, jak to się do tej pory w Polsce dzieje. Myślę, że tutaj te opinie i opracowania naukowe są dokładne, możemy przedstawić takie informacje, jakie jest zapylenie, emisyjność i tak dalej.

· Radna Gabriela Wegner – Chojnice to nie klimat łódzki i niechciałabym, żeby tu na przykład tlenek azotu wzrósł nie wiadomo jak wysoko, bo stanowi on duże zagrożenie.

· Pan Andrzej Puślecki – myślę, że takie badania są z jednej strony ogólnodostępne, niezależnie możemy takie publikacje porównawcze dostarczyć, to nie jest kłopot i też producenci kotłów, którzy gwarantują odpowiedni poziom substancji, które powstają po spaleniu biomasy. Wszystko też zależy od rodzaju biomasy, żeby też była jasność.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo Pan Antoni Szlanga.

· Radny Antoni Szlanga – proszę Państwa, ja tak wsłuchując się w to, co Panowie mówią, odpowiedzi, których udzielają, dochodzę do przekonania, że jest to przedsięwzięcie typowo komercyjne, Panowie chcą na tym zarobić i słusznie, bo taki jest cel, jest inwestycja i na tym się zarabia. Natomiast nie bardzo rozumiem po co potrzebny jest udział miasta w tym, ten 100,-zł udział miasta to chyba tylko ze względów jakichś takich, że tak powiem propagandowych, może się mylę i jaka jest korzyść dla miasta, że będzie w tym uczestniczyło. Przypominam o tym, że prosiłem, aby Pani Prezes Lucyna Perlicka zabrała głos.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. To pytanie skierujemy do Pana Burmistrza. Jeżeli chodzi o udzielenie głosu Pani Perlickiej, pamiętam o tym, mówiłem, że to na koniec udzielę głosu. Proszę bardzo, Pan Marcin Wenta.

· Radny Marcin Wenta – jedno pytanie, jeżeli miasto już takiego partnera wybiera, to chyba tutaj będzie pytanie do Pana Dyrektora Generalnego, czy aby takiego partnera prywatnego nie musi wybrać na podstawie ustawy o koncesji w trybie jakiegoś konkursu, bo my tutaj rozmawiamy o dosyć daleko idących szczegółach, ale chciałbym zapytać o tryb wyboru, czy miasto może po prostu wskazać taki podmiot prywatny, czy musi go wyłonić w ramach konkursu i to 
w oparciu o ustawę o koncesjach.

· Pan Andrzej Puślecki – tak dokładnie jest. Ustawa o partnerstwie publiczno-prywatnym definiuje, że …

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Poprosimy Pana Dyrektora Generalnego, po drugie jest we wniosku, jeżeli Pan radny by przeczytał sobie wniosek, to by przeczytał.

Proszę bardzo Pani Maria Błoniarz-Górna.

· Radna Maria Błoniarz-Górna – co prawda kolega Szlanga mnie wyprzedził, bo jaki interes będzie miało miasto. Jak już mówił kolega, drogi będą zniszczone, czy później spółka będzie je naprawiała, czy będzie takim dobrym partnerem, że będzie razem z miastem, nie wierzę w to, jestem pesymistką. Dziękuję.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo Pan Dariusz Folerzyński.

· Radny Dariusz Folerzyński – ja mam taką prośbę, też tutaj, jak przedmówczyni, mam mieszane uczucia, ja sobie zdaję sprawę, że to jest pewnego rodzaju też ratunek dla Spółdzielni Mleczarskiej naszej, która szuka różnego rodzaju oszczędności, ale te wyjaśnienia są stosunkowo lakoniczne i powiem szczerze, że Panowie w tych punktach, które nas interesują najbardziej, mało szczegółowo nam na te pytania odpowiadają. Ja mam w związku z tym prośbę do Wysokiej Rady, żeby wystosować wniosek z prośbą o przygotowanie odpowiednich materiałów, na podstawie których dopiero wtedy będziemy mogli podjąć decyzje, bo przyznam się szczerze, na podstawie tych wyjaśnień, które Panowie przed chwilą udzielili, to, co dzisiaj usłyszałem, ja będę na nie.
Przewodniczący Mirosław Janowski – to nie jest projekt uchwały Panie radny, spokojnie, aż tak daleko się nie posuwamy. Proszę bardzo Pan Andrzej Dolny.

· Radny Andrzej Dolny – Pan tutaj mówił, że rolnicy niszczą słomę i tak dalej. Chyba w tych rejonach, o których Pan mówił, ponieważ tutaj na Pomorzu są rolnicy, którzy dbają o swoje gospodarstwa i wstyd by było, gdyby coś im niszczało na podwórkach, dlatego zaczynając rozmowę od takich sformułowań Pan obraża wszystkich nas tutaj. Pan się śmieje, natomiast to nie jest elegancko wskazywać, że coś komuś na podwórku źle działa, to jest pierwsza rzecz.

Druga rzecz, czy były prowadzone badania oddziaływania na środowisko.

· Pan Andrzej Puślecki – jesteśmy jeszcze przed tym etapem.

· Radny Andrzej Dolny – i Pan mówi, że chcecie wejść w październik z projektem, kiedy nie macie oddziaływania na środowisko zrobione? To nie trwa trzy dni.
· Pan Andrzej Puślecki – nie, natomiast jeżeli byśmy dostali tutaj „zielone światło” od Rady, że będzie urządzony konkurs, to z pewnością takie dokumenty będziemy niezwłocznie przygotowywać.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo, kto jeszcze z Państwa radnych? Pan Piotr Pawlicki proszę bardzo.

· Radny Piotr Pawlicki – zbliżamy się do finału dyskusji, dlatego też takie pytanie postawię, nie wiem, jakby podsumowujące, ale problemowe, trudne, nie wiem przez kogo nawet do odpowiedzi. Mianowicie gdybyśmy, jako miasto, zrezygnowali z oferty Panów, to co miasto zyska lub straci, a więc na czym będziemy stać, czyli na tym, na czym jest…

Przewodniczący Mirosław Janowski – to pytanie jest do Pana Dyrektora Generalnego Panie Piotrze.

· Radny Piotr Pawlicki – i tu jeszcze mamy ten ZZO nasz, więc jaka jest tutaj skala problemu 
i ten wybór, jaki może istnieje, który jest najlepszy, nie wiem, ale co zyskamy, co stracimy właściwie.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Kto jeszcze z Państwa radnych? Pan Marcin Wenta jeszcze, proszę bardzo.

· Radny Marcin Wenta – jedno bardzo krótkie pytanie. Jeżeli oczywiście Rada takie „zielone światło” da Panu Burmistrzowi, to mam nadzieję, że też inne firmy, które się też zgłoszą, będą miały taką samą możliwość autoprezentacji na sesji Rady Miejskiej, jak Państwa firma.

Przewodniczący Mirosław Janowski – Panie radny, zawsze udzielamy każdemu, ktokolwiek chce inwestować w Chojnicach ma „zielone światło” i chyba dobrze o tym wiemy, nie myśli Pan, że będziemy ograniczać komukolwiek rozwój w działalności gospodarczej.

Poproszę Panią Prezes Lucynę Perlicką o udzielenie ewentualnie odpowiedzi w sprawie naszego ZZO, którego jest w tej chwili przedstawicielką.

· Pani Lucyna Perlicka – Panie Przewodniczący. Szanowni Państwo radni. Na dzień dzisiejszy nie mogę powiedzieć, czy to będzie firma konkurencyjna, czy nie, o tym problemie dowiedziałam się dzisiaj, nie znam technologii, mocy tej instalacji. Jedynie na dzień dzisiejszy mogę powiedzieć tyle, że w drugim etapie budowy ZZO planujemy budowę biogazowi, w której wsadem byłby materiał organiczny, odpad hodowlany ze względu na teren, w którym ma powstać ZZO, ale czy ta firma, czy ta instalacja, która ma powstać byłaby konkurencyjna, nie wiem, nie znam mocy przerobowej tej instalacji, jeżeli byłaby powyżej 10 MG, to mogłaby być konkurencyjna chociażby dlatego, że byśmy wyrywali sobie wówczas odbiorców energii. Musiałabym się zapoznać z technologią i wtedy dopiero dać Państwu dokładną informację. Dziękuję.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo Pani Prezes (głosy poza mikrofonem)

· Pani Lucyna Perlicka – wsadem ma być biomasa, zmieszane odpady organiczne i odpady rolnicze hodowlane.

Przewodniczący Mirosław Janowski – to będą, Panie radny, dwie różne technologie spalania. Proszę bardzo Panie Dyrektorze, było pytanie, co będzie z tego miało miasto, jaki będzie sposób wytypowania partnera.

· Dyrektor Generalny Robert Wajlonis – Szanowni Państwo. Wysoka Rado. Żeby w ogóle móc podejść do tematu tak naprawdę, sensownie, trzeba wziąć pod uwagę obowiązującą dopiero w bieżącym roku ustawę o partnerstwie publiczno-prywatnym. Ta ustawa nakazuje nam wybrać partnera prywatnego do realizacji przedsięwzięć, stanowiących nasze zadania, czy też użytecznych dla społeczności lokalnej w dwojakim jak gdyby trybie. Pierwszy tryb to jest ustawa 
o zamówieniach publicznych, następuje wyłonienie, a w sytuacji takiej, w której wynagrodzeniem partnera prywatnego jest pobieranie pożytków z przedmiotu takiej umowy, stosujemy ustawę o koncesji na roboty budowlane. Żeby przygotować takie ogłoszenie, to nie jest, bądźmy szczerzy proszę Państwa, to samo, co zamieścić ogłoszenie o nawet bardzo skomplikowanych robotach budowlanych. Problem polega na tym, że to musi być ogłoszone w Dzienniku Urzędowym Unii Europejskiej, również w Biuletynie Informacji Publicznej i BIP to nie jest problem, problem jest z umieszczeniem tego ogłoszenia w odpowiedni sposób w Dzienniku Urzędowym Unii Europejskiej, to musi tam 45 dni być. W samym ogłoszeniu nie tylko jest kwestia techniczna, co chcemy robić, ale przede wszystkim najważniejsze to są kwestie związane z pobieraniem pożytków, z zyskami, jakie miasto by miało z tego tytułu mieć, jak również podziałem struktury własnościowej wytworzonego majątku trwałego w postaci przedsiębiorstwa po zakończeniu takiego przedsięwzięcia. Wstępnie z Państwem, my nie spotykamy się pierwszy raz dzisiaj, co prawda temat jest bardzo świeży i ja się z Państwem dopiero w ubiegły poniedziałek, tydzień temu jak gdyby z tematem zetknąłem, spotkaliśmy się następnego dnia, z rozmów, które prowadziliśmy, Państwo są zainteresowani 30-letnim okresem pobierania, to jest zresztą maksymalny okres, wynikający z ustawy, pobierania pożytków, ale wybudowanie tego przedsiębiorstwa i wyłonienie partnera, to jest dopiero początek, dlatego, że wyłonienie partnera i podpisanie umowy partnerskiej, dopiero w tej umowie partnerskiej jest zawarowana taka możliwość, że umowa może przewidywać powołanie spółki celowej. Więc wyłaniając partnera, podpisując z nim umowę dopiero możemy przystąpić do kluczowego elementu, jakim jest powołanie spółki celowej, która będzie tym końcowym tak naprawdę beneficjentem środków unijnych. Ten program 5.4, do którego tutaj Państwo chcą aplikować, on przewiduje, że mogą 
w nim uczestniczyć między innymi spółki zawiązane w trybie ustawy o partnerstwie publiczno-prywatnym. Bez wątpienia nie jest to ani prosta procedura, ani łatwa do przeprowadzenia. Nasz udział w tym jest niezbędny, żeby Państwo w ogóle mogli o te środki wystąpić, stąd jest tutaj Państwa obecność, bo po to jesteśmy potrzebni, bez nas Państwo tych pieniędzy nie dostaną. Na pewno ja mam osobiście, to zresztą artykułowałem, zresztą moi współpracownicy, którzy się spotykali z państwem, Pan Dyrektor Kamiński, Pani mecenas Buchwald, Pani Skarbnik, my mamy szereg wątpliwości co do czasu, który nam pozostał, bo jeżeli 1 września byśmy umieścili ogłoszenie, to 15 października 45 dni nam mija. Ja szczerze wątpię, powiem uczciwie, żebyśmy zdążyli do 1 września z prostej przyczyny, myśmy tego nigdy nie robili, w Polsce podmiotów, które to robiły, jest bardzo mało, natomiast sprecyzowanie tych rzeczy wymaga bardzo dużego zaangażowania tutaj ze strony przede wszystkim firmy, która jest, bo ja sobie nie wyobrażam inaczej, Państwo musieliby tak naprawdę przygotować prawie w 100% całą dokumentację, a my ją po prostu zwyczajnie w świecie sprawdzić. Bardziej realny dla nas osobiście jest ten termin 2011 roku, czyli drugiej aplikacji, z kolei Państwo mówią, że ten 2011 rok jak gdyby nie wchodzi w grę z prostej przyczyny, że w tym roku te środki mogą być w całości rozdysponowane. Wreszcie ostatnie, najważniejsze może w tym wszystkim moje takie memento, a mianowicie wcale nie powiedziane, że Państwo, jako Państwo taki przetarg, czy tą koncesję otrzymają, bo może każdy przystąpić, może absolutnie przystąpić każdy, każde konsorcjum na tak sprecyzowane ogłoszenie, z Portugalii ktoś może przyjechać i taką propozycję złożyć, nie mamy żadnej pewności. Moim jak gdyby tutaj wyjściem na wyrost w tym wszystkim, ale to wynika 
z prędkości działania, bo to w poniedziałek było przygotowywane i w poniedziałek materiały wychodziły, to jest dopisanie wprost już nawet tutaj Okręgowej Spółdzielni Mleczarskiej, bo tak naprawdę musielibyśmy dysponować prawem do gruntu, żeby wskazywać ten teren, więc wniosek musiałby być bez tych ostatnich słów „na terenie…” dlatego, że w takim ogłoszeniu my będziemy tak naprawdę mówić nie mamy nic, nie chcemy robić nic, zbudujcie nam spalarnię za swoje pieniądze. Tak to wygląda. Dziękuję bardzo.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo, czy jeszcze jakieś pytania? Proszę Pan Piotr Pawlicki.

· Radny Piotr Pawlicki – tak hipotetycznie przyjmując za wiarygodne, iż zakład w Nowym Dworze pójdzie w kierunku, o którym Pani Prezes mówiła, a więc też takiej ciepłowni z biomasy budowania i załóżmy Państwa pomysł, czy oba mogłyby współistnieć niezależnie od siebie
i czy jest jakiś tu problem, który mógłby wykluczać te dwie inwestycje.

Przewodniczący Mirosław Janowski – proszę bardzo, Panie Dyrektorze.

· Dyrektor Generalny Robert Wajlonis – tutaj pewne jak gdyby możliwości istnienia rozbieżności interesów, dlatego na dzisiejszym spotkaniu prosiłem również Panią Prezes, żeby z Panami wzięła udział i jak gdyby te wstępne wątpliwości rozstrzygnąć. Ciężko mi jest odpowiedzieć, mówiąc szczerze, bo taka odpowiedź do końca nie została sprecyzowana. W każdym bądź razie na pewno w pewnym momencie zacznie się problem z dostawcami surowca, ponieważ w programie ZZO jest między innymi pozyskiwanie chociażby gałęzi, ścinek drzewnych i tak dalej, 
z tym, że spółka chciałaby produkować tani opał taki bioprzyjazny, czy ekoprzyjazny środowisku właśnie z biomasy i go odsprzedawać. Ale to tak, jak Pani Prezes powiedziała, tak naprawdę głęboko zagłębiając się w tą propozycję i rozwiązania techniczne można byłoby w 100% odpowiedzieć. Hipotetycznie taka możliwość pewnie istnieje, ale widzę, że tu Pan Prezes jeszcze chce doprecyzować.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo Panie Prezesie.

· Pan Andrzej Puślecki – mam prośbę, żeby nie nazywać tego spalarnią, bo to ma jakieś takie negatywne skojarzenia, to jest jedno. Drugie, to odnośnie produkcji opału, my generalnie jesteśmy dużym konsumentem opału, tak, że widzimy tutaj duże możliwości współpracy akurat na tym polu.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo Pani Prezes.

· Pani Lucyna Perlicka – chciałabym zajrzeć do technologii, ale obawiam się, że współpraca mogłaby być, ale czy na pewnym etapie nie dojdzie do konkurencji w ten sposób, że będziemy sobie wyrywać odbiorców energii, tego się boję.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo Panie Prezesie.

· Pan Andrzej Puślecki – tak, jak wcześniej rozmawialiśmy odnośnie odbiorców energii, to jeżeli chodzi o odbiór energii elektrycznej, to myślę, że tutaj Pani Prezes też nie ma wątpliwości, że na tym polu nie będziemy konkurować, bo rynek jest dużo większy i wystarczająco pojemny, zwłaszcza, że my będziemy tutaj dużą część energii sprzedawać lokalnemu odbiorcy, który nie jest połączony w żaden sposób i zapewne nigdy nie będzie z tak odległą inwestycją, bo ciągnięcie sieci ciepłowniczej na odległość około 6-7 km, o ile dobrze słyszałem, jest rozwiązaniem wówczas, kiedy brakuje innych możliwości, a nie wydaje się, żeby to miało miejsce w tym przypadku. Taka jest nasza opcja, a też i to, co my planujemy przyłączyć, to na dzień dzisiejszy są obiekty, które nie są w większości przyłączone do sieci, zapewne, bo będziemy produkować, tu może bym chciał wspomnieć jeszcze, że planujemy dużą część ciepła zużyć na zasilanie chłodem chłodni w Spółdzielni Mleczarskiej i to ma też o tyle dobrą charakterystykę i szczęśliwą, że główne zapotrzebowanie z tego tytułu na ciepło przypada latem, czyli wtedy, kiedy wszyscy inni posiadają nadwyżki. Natomiast w szczycie, kiedy jest lokalny szczyt na zapotrzebowanie ciepła, u nas tego ciepła jest najwięcej, w związku z tym ta charakterystyka powoduje ogólnie tutaj, jeżeli chodzi o charakterystykę miasta i wypłaszczenie, dużo lepszą charakterystykę i wykorzystanie ogólne mocy i możliwość dopasowania ich po prostu do zapotrzebowania i zużycia.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo Pan Marian Rogenbuk.

· Radny Marian Rogenbuk – ja myślę tak, jeżeli chodzi i ZZO i tutaj Państwa propozycję, to 
w ogóle bym jej nie łączył, a w ogóle nie podchodził do tematu jako konkurencji, bo odzyskiwanie ciepła przez ZZO to przede wszystkim z innych surowców, czyli z odpadów, to przede wszystkim, ewentualnie uzupełnianych biomasą, a na pewno nie wytwarzanie energii cieplnej 
i przesyłanie do Chojnic, bo to jest chyba technicznie nawet nie za bardzo i ekonomicznie będzie opłacalne. Jeżeli chodzi o ZZO, to jest duża szansa, że taka „wytwórnia”, taka produkcja ma szansę powstać, natomiast jeżeli dobrze Panów zrozumiałem, jest to po prostu próba podejścia do tematu i ewentualnie pozyskania środków i pozyskanie bez udziału miasta nie tyle, że stoi pod znakiem zapytania, tylko w ogóle jest, prawdopodobnie z tego wynika, że nierealne 
i w związku z tym ja uważam, że, oczywiście ja się podpisuję pod próbą robienia czegokolwiek, czyli próbą pozyskania środków i pobudowania czegoś takiego w Chojnicach, natomiast nie chcę się wypowiadać na temat szansy, czy prawdopodobieństwa, czy to jest prawdopodobieństwo 1%, bo raczej chyba nie 99%, patrząc na długą drogę jeżeli chodzi o pozyskanie środków najpierw, a z drugiej strony związane z tym procedury, bo to, co tutaj zresztą Pan Robert Wajlonis mówił, kwestia czasu, przecież jest tak bardzo mało czasu, a są to procedury skomplikowane, procedury, które tak naprawdę Państwo też specjalnie nie przerobili, bo dopiero teraz po raz pierwszy, tak, jak z tego rozumiem, będziecie ją tak naprawdę chcieli realizować. W związku z tym nie wypowiadając się o prawdopodobieństwie twierdzę, że ono mimo wszystko jest nieduże, ale uważam, że próbę należy podjąć, jeżeli byłaby szansa pozyskania środków, oczywiście tak. Natomiast my się obawiamy, zwróćmy uwagę, jeszcze innej rzeczy, a brak biomasy, a brak innych rzeczy, ale tak naprawdę my za 15, czy 20 lat 20% energii musimy pozyskiwać 
z energii odnawialnej, czy nam się będzie podobać, czy nie, wiatraki będą musiały w Polsce powstawać, inne źródła energii odnawialnej muszą być wykorzystywane, a my tutaj tak się mocno obawiamy, jak byśmy mieli pobudować małą elektrownię atomową, przepraszam, to jednak nie tak, dzisiaj nawet elektrownie atomowe są bezpieczne. Tak, że wątpliwości jest sporo, ale ja myślę, że po prostu jeżeli byłaby jakakolwiek szansa, czy cień szansy, próbę należy podjąć. Dziękuję bardzo.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Pan Marcin Wenta się zgłasza, proszę bardzo.
· Radny Marcin Wenta – Panie Dyrektorze, takie pytanie porządkujące, czy Burmistrzowi 
w ogóle niezbędna jest taka decyzja Rady Miejskiej o wyrażeniu zgody, upoważnieniu Burmistrza do takiego przetargu, czy uruchomienia konkursu?
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo Panie Dyrektorze.

· Dyrektor Generalny Robert Wajlonis – to jest wniosek i lepiej, żeby Burmistrz robił coś 
z udziałem Rady Miejskiej niż bez niej, czyli przy jej akceptacji. Natomiast Państwo tak, czy siak będziecie musieli podjąć uchwałę o powołaniu tej spółki celowej i przystąpieniu do niej. To nie jest tak, że dzisiaj zamykamy temat i ostatecznie podejmujemy decyzję. Natomiast tak naprawdę jest deficyt czasu, ja się obawiam tylko i wyłącznie jednej rzeczy, bo ja też to muszę szczerze i uczciwie Państwu powiedzieć, stąd taka szeroka dyskusja, ja będę musiał wyłączyć tak naprawdę Wydział Integracji Europejskiej od innych zadań, bo żeby to zrobić, to Pan Dyrektor Kamiński będzie musiał się zaangażować osobiście, będzie musiał zaangażować na przykład któregoś z pracowników, czy dwie osoby co najmniej do przygotowania nie tylko wniosków aplikacyjnych, bo to daj Boże, żeby do tego doszło w ogóle, ale do wyłonienia partnera, do zawiązania umowy, do sprecyzowania wszystkich tych warunków i o tym mówię tak naprawdę, tak naprawdę mówimy o tym, bo to jest ogrom roboty, który może się okazać zupełnie niepotrzebny, bo się okaże, że w ogóle nie przejdziemy przez te pierwsze sito, bo jakichś tam warunków nie spełnimy. Ja po prostu o tym tylko mówię i przestrzegam, tym bardziej, że, to też trzeba powiedzieć, inwestycja będzie służyła faktycznie jednemu podmiotowi, w małym zakresie drugiemu, to jest OSM i Zakłady Mięsne „Skiba”.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo, czy są jeszcze jakieś pytania? Nie ma.

Ogłaszam 15-minutową przerwę, poproszę Kluby, żeby się spotkały i tą sprawę przedyskutowały 
w swoim własnym gronie.

Przewodniczący Mirosław Janowski – wznawiamy obrady po przerwie. Poproszę o zabranie głosu przez Pana Puśleckiego 

· Pan Andrzej Puślecki – chciałbym podziękować za wysłuchanie naszej propozycji współpracy, chciałem też zwrócić uwagę na to jeszcze, że alternatywnie porównywalnej lokalizacji, chyba tak mogę powiedzieć, z obecnie ciepłownia węglowa i rozpoczęliśmy rozmowy z ciepłownią węglową na temat możliwości dostarczania ciepła z naszej właśnie elektrociepłowni, co by nastąpił efekt takiej substytucji i w związku z tym w porównaniu z ciepłownią węglową te efekty ekologiczne są naprawdę zauważalne, czyli mogłoby to stanowić zauważalne odciążenie środowiskowe. Też kwestie dojazdu, myślę, że nie są wiele lepiej rozwiązywane w obecnie istniejącej ciepłowni odnośnie dostarczania paliwa. To jest jedna kwestia. Druga kwestia jest jeszcze taka, że po prostu jeżeli ta inwestycja nie powstanie, to po prostu te pieniądze z Unii Europejskiej, o które możemy się starać, weźmie ktoś inny i zapewne zrealizuje ten projekt gdzie indziej, tak, że może warto byłoby też wziąć pod uwagę, że po prostu są środki do wzięcia i może warto o nie zawalczyć tak naprawdę, tak, że to jest taka sytuacja, na którą byśmy chcieli zwrócić uwagę. Też myślę, że jest szereg korzyści dla gminy, począwszy od podatków, skończywszy na zatrudnieniu około 10 osób tutaj właśnie lokalnie, które mogą być istotne z punktu widzenia lokalnej społeczności. To tyle tytułem podsumowania.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Jeżeli można, mam jeszcze takie pytanie do Państwa jako tutaj wnioskodawców do podpisania tej umowy partnerskiej, sprawa jest jedna, bo jest sprawa bardzo techniczna, jak daleko może być przez Państwa przygotowany wniosek, w jakim czasie i jak dokładnie współpracować z Urzędem Miasta, żeby ten wniosek był prawidłowo przygotowany, bo rzeczywiście Urząd jest obłożony pracą i chcemy wiedzieć, że główny wniosek spada na Państwa. Państwo są wnioskodawcą i byśmy chcieli, żeby ten wniosek był przez Państwa przygotowany, tylko przez nas podpisywany i to przygotowanie musi, niestety, ale spaść na Państwa jako partnera przyszłego do podpisania tego partnerstwa publiczno-prywatnego.
· Pan Andrzej Puślecki – posiadamy środki i siły, żeby to zrobić naprawdę w ekstremalnie krótkim czasie i na pewno dołożymy wszelkich starań, żeby tutaj usatysfakcjonować stronę miejską i faktycznie możemy, myślę, że przygotować w takim zakresie, w jakim będzie to wymagane przez miasto, dokumenty i tutaj deklarujemy pełne wsparcie i pełen priorytet dla tego projektu dlatego, że też nam zależy i uważamy ten projekt za bardzo atrakcyjny. Tak, że chcielibyśmy go zrealizować tutaj wspólnie z miastem i na pewno dołożymy wszelkich starań, a mamy do tego środki i siły, również ludzi.
Przewodniczący Mirosław Janowski – czyli deklaracja jest ze strony Państwa, że ten wniosek Państwo przygotują. Proszę bardzo, jeszcze Pan Prezes.
· Pan Mirosław Maciocha – przepraszam, tutaj padło, że obrażam rolników miejscowych i tak dalej. Ja jestem sam rolnikiem, od 19-roku życia pracuję na gospodarstwie i wiem, na czym to polega, chociaż tak nie wyglądam teraz i dalej posiadam to gospodarstwo, a chodzi o wykorzystanie słomy tak naprawdę, której się też marnuje naprawdę masę w regionie. To są opracowania nie moje, tylko między innymi kilku Akademii Rolniczych i o to tylko chodziło, że jest taka możliwość również w tym regionie. Dziękuję bardzo.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Czy ktoś jeszcze z radnych ma może pytania? Proszę, Pan Marcin Wenta.

· Radny Marcin Wenta – Panie Przewodniczący, czy my głosujemy ten wniosek z tą klauzulą „na terenie Okręgowej Spółdzielni Mleczarskiej w Chojnicach przy ul.Igielskiej 9”?

Przewodniczący Mirosław Janowski – nie, zaraz wniosek odczytam. Proszę bardzo, czy jeszcze jakieś pytania? Nie ma żadnych.

Poproszę teraz Państwa radnych, aby z wniosku, który jest w biuletynie, wykreślić zdanie: „na terenie Okręgowej Spółdzielni Mleczarskiej w Chojnicach przy ul.Igielskiej 9”. Jest to autopoprawka głoszona przeze mnie.

Głosujemy wniosek w poniższym brzmieniu:

Rada Miejska w Chojnicach upoważnia Burmistrza Miasta Chojnice do podjęcia działań związanych z zawarciem umowy o partnerstwie publiczno-prywatnym lub zawarcia umowy spółki celowej, o której mowa w art. 14 ustawy z dnia 19 grudnia 2008r. 
o partnerstwie publiczno-prywatnym, celem realizacji zadania inwestycyjnego polegającego na wytwarzaniu energii z odnawialnych źródeł.
Rada Miejska 17 głosami „za, przy 2 głosach „wstrzymujących” przegłosowała wyżej przedstawiony wniosek – wniosek został przyjęty.
Przewodniczący Mirosław Janowski – wniosek, Panie Burmistrzu został przyjęty i może Pan odpowiednie kroki podjąć. Gratuluję Panom i życzyłbym, żeby to zostało naprawdę zrealizowane 
w Chojnicach. Proszę bardzo Pan Prezes Andrzej Puślecki chce zabrać głos.
· Pan Andrzej Puślecki – chciałem podziękować Radzie za zaufanie i zadeklarować, że dołożymy wszelkich starań, żeby faktycznie zrobić to, chociaż terminy są napięte. Mamy tutaj też zachętę z Urzędu Marszałkowskiego, rozmawialiśmy z osobami, które odpowiadają za dotacje 
i jakkolwiek potwierdziły, że terminy są wyjątkowo napięte, to realna szansa przy dołożeniu staranności na zrealizowanie tego projektu istnieje. Dziękuję raz jeszcze serdecznie za zaufanie i ruszamy do pracy.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo, a my Pana deklarację mamy, że Państwo ten wniosek odpowiednio przygotują. Dziękuję bardzo.

Ad. 11
Przewodniczący Mirosław Janowski – kolejny punkt to głosowanie wniosków. Proszę bardzo Komisję Wnioskową, czy wpłynęły jakieś wnioski? Proszę bardzo Pan Stanisław Kowalik.

· Radny Stanisław Kowalik – Panie Przewodniczący. Wysoka Rado. Na ręce Komisji Wnioskowej wpłynęły trzy wnioski. Pierwszy wniosek od radnego Józefa Kołaka do Przewodniczącego Rady Miejskiej brzmi:
Wnioskuję o udzielenie poparcia osobom, mieszkańcom Chojnic zrzeszonym w Stowarzyszeniu Ochrony Praw Dzierżawców Domków Letniskowych w Charzykowach 
w sprawie użytkowania przez nich i ich rodziców działek w miejscowości Charzykowy, położonych za klubem żeglarskim LKS przy ulicach Klubowej, Wędkarskiej, Spławikowej i Pocztowej, którzy otrzymali od Wójta Gminy Chojnice decyzję o wysiedleniu.

Nadmieniam, że domki letniskowe na przydzielonych działkach powstały na przełomie lat 1950/60 za zgodą ówczesnych władz administracyjnych i według obowiązujących kryteriów. Ponadto dzierżawcy za własne pieniądze dokonali niezbędnych wspólnych inwestycji w zakresie budowy sieci wodociągowej i kanalizacyjnej oraz przyłączy energetycznych.

Rozumiejąc potrzebę zmian w przestrzeni zagospodarowania miejscowości Charzykowy uważam, że obecni dzierżawcy powinni otrzymać propozycję zagospodarowania działek, na których znajdują się ich domki letniskowe zgodnie z założeniami Gminy, jednakże pozostawiając dotychczasowy status tego terenu jako letniskowo-wypoczynkowy.

Należy uszanować mieszkańców Chojnic za ich zaangażowanie w uporządkowanie tego terenu przed 50-latami.
Przewodniczący Mirosław Janowski – proszę bardzo, może jakieś wprowadzenie, Pan Józef Kołak.
· Radny Józef Kołak – Panie Przewodniczący. Wysoka Rado. Szanowni Państwo. Wniosek ten powstał jak gdyby na bazie spotkania z zainteresowanymi mieszkańcami Chojnic, którzy od lat dzierżawią bądź ich rodzice dzierżawią te grunty, na których to pobudowali domki letniskowe, takie spotkanie odbyło się w minioną sobotę o godzinie 1600 w LKS i właśnie ci mieszkańcy 
w zasadzie są bezradni, bo oni sobie zdają sprawę, że z punktu prawnego umowy tak zostały sformułowane, że oni nie mają żadnych szans. Natomiast poszukują od wielu lat wsparcia 
i u Wójta w pierwszej kolejności, jako włodarza tego terenu, natomiast żadne mediacje, nie są w stanie podjąć żadnych mediacji, mediacje w zasadzie odbywają się poprzez prasę, czyli jak gdyby otrzymując decyzję, czy słysząc przed czterema laty o likwidacji tychże terenów z tejże funkcji, którą spełniają, nikt z nimi nie rozmawiał, czyli nie ma jak gdyby tego bezpośredniego kontaktu przedstawienia wyjścia alternatywnego, innego, aniżeli likwidacja. Tu też odpowiednie materiały odnośnie tejże sprawy dostarczyli mi w sobotę, na podstawie tych materiałów, jak również wypowiedzi zebranych osób w liczbie bodajże około 16 osób, przedstawiciele poszczególnych domków, taka lista jest sporządzona, właśnie ci mieszkańcy proszą, w zasadzie szukają pomocy wszędzie, gdzie się to da, u Wojewody, u Marszałka Sejmiku, również skierowali pismo do Telewizji Polskiej, bo uważają, że przez okres 50 lat prawie, czy nawet niektórzy wskazują 52-letni okres, daje im pewne, nie pisane co prawda, prawo własności, tym bardziej, że zainwestowali, przeznaczyli swoje środki w minionych latach na pobudowanie sieci, instalacji kanalizacyjnej, wodociągowej i energetycznej, jak również są nadane numery, są nadane ulice tychże domków, aczkolwiek zdają sobie sprawę, że przez ten okres niepewności co niektórzy się wycofali, co niektórzy trochę zaniedbali, aczkolwiek utrzymują stan techniczny i tu przez te pół wieku nigdy nie było problemów z bezpieczeństwem, z pożarami, z bójkami, żadnej interwencji ani Straży Pożarnej nie było, ani Policji, czy innych służb, które by miały podstawy, aby negować ten stan. Sobie zdają sprawę, że muszą przy gwarancji, że zostanie jakaś sensowna umowa podpisana dzierżawy, są w stanie po prostu doprowadzić do stanu świetności. Wskazują na zarys historyczny troszeczkę, sobie zdają sprawę, że to troszeczkę przypomina skansen, natomiast ja myślę, że ten wniosek po prostu przygotowałem, czy zgodziłem się przedstawić na sesji Rady Miejskiej z tego względu, że są to mieszkańcy Chojnic, bo ich rodziny w większości, w przeważającej części są to nadal mieszkańcy Chojnic, a przed laty jak najbardziej byli mieszkańcami Chojnic, co prawda kilka domków było zawiadywanych przez przedsiębiorstwa, które tu funkcjonowały, a ich siedziby w niektórych przypadkach znajdowały się poza Chojnicami, ale z punktu takiego ludzkiego, społecznego, być może nie docenili kiedyś umowy, wierzyli, że umowę, którą kiedyś z nimi zawarto, że ma charakter wieczysty, wieloletni, nie podejrzewali, że takie zmiany mogą następować. Czyli zgodziłem się ten wniosek przedstawić Szanownej Radzie z typowo ludzkich powodów. Ja sobie zdaję sprawę, proszę nie traktować tego, ja też niechciałbym jako radny miasta Chojnice, aby przedstawiciel innego samorządu ingerował 
w sprawy nasze, miasta, natomiast proszę zrozumieć, że to nie jest ingerowanie jak gdyby 
w mienie, czy w zarządzanie przez Wójta, natomiast występuję w imieniu mieszkańców, którzy są obywatelami miasta Chojnice i sądzę, uważam, że takie rozwiązanie wręcz prawie siłowe, mogłoby się wydawać, jest niegodne XXI wieku. Czyli oni oczekują negocjacji i rozmów, również poszukania innego rozwiązania przy założeniu, że ten teren będzie miał nadal charakter letniskowo-wypoczynkowy. Nie będę się odnosił do innych przykładów, które podają, że było wiele takich innych decyzji odnośnie likwidacji też obiektów, czy takich domków letniskowych w innych miejscowościach, od których odstępowano, tak, że proszę po prostu o wsparcie, aby ich potraktować jako mieszkańców Chojnic i po prostu o rozmowy, o rzetelne, ludzkie potraktowanie ich problemu. Z drugiej strony zainwestowali, natomiast przy założeniu, że nie ma żadnej szansy na zmianę decyzji, ponieśli pewne nakłady i kto te nakłady im zwróci. Dziękuję.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę panie Burmistrzu.
· Burmistrz Arseniusz Finster – ja tylko dopowiem, że kilka razy spotkałem się z przedstawicielami dzierżawców tych domków, dokładnie znam to miejsce i oni są świadomi tego, że nie uratują tych domków w tym kształcie, w jakim te domki dzisiaj stoją, bo tam jest takie wrażenie estetyczne od pięknie zadbanych domków, po całkowicie porzucone. Ja proponowałem takie rozwiązanie, aby opracować plan miejscowy na ten teren, który uwzględniłby prawo pierwszeństwa w zakupie działek na tym terenie przez obecnych dzierżawców, na przykład zabudową szeregową, tak, jak na Grunowie to zrobiliśmy w Chojnicach, to mogłoby się przyjąć, bo wtedy Gmina mogłaby narzucić konkretny wzór architektoniczny tego rozwiązania i tak dalej.
Ja mam również świadomość tego, że są to mieszkańcy Chojnic i proszę mi wierzyć, że niektórzy są bardzo emocjonalnie związani z tym miejscem. 50 lat w miejscowości Charzykowy to naprawdę jest gro czasu i dla tych ludzi to będą wielkie tragedie życiowe opuszczenie tego miejsca. Jeżeli Państwo nie wierzycie, to możecie dzisiaj pojechać do Charzyków i zobaczycie, że tam mieszkają ludzie, są to na ogół ludzie w starszym wieku, to też musimy o tym pamiętać. Tam też się pojawia drugie i trzecie pokolenie, ale głównie są to ludzie po ponad 60, 70 lat. 
Ja myślę, że warto na bazie tego wniosku, żeby Rada Miejska, ja też się nie odżegnuję od kontaktów tutaj z Panem Wójtem i z Radą Gminy, żebyśmy zechcieli jeszcze raz spróbować ponegocjować ten temat, bo Gmina jak gdyby wskazała, na co ten teren chce przeznaczyć, na parking i na budowę ośrodka zdrowia. Ja niechciałbym dyskutować, czy te dwie rzeczy są potrzebne, bo pewnie mieszkańcy okolicznych ulic powiedzą, że parking jak najbardziej jest potrzebny, żeglarze powiedzą też, że parking jest potrzebny, nie ma gdzie łódek hangarować i tak dalej. Tylko czy rzeczywiście nie warto byłoby znaleźć innego miejsca i tym ludziom dać możliwość zakupu tych terenów, bo nie chodzi im o dzierżawę kolejną, oni są świadomi. Natomiast z blisko 50 dzierżawców tam połowa na pewno by nie przedłużała tej dzierżawy ani by nie przystępowała do przetargu, czyli gęstość zabudowy można byłoby zmniejszyć, bo tak już jest, niektórzy już zeszli w sensie z tych dzierżaw, bo już nie mogą ze względu na wiek, albo niestety, umarli, odeszli i też są takie sytuacje. Tam jest kilkanaście działek, sami to ludzie wskazują, które są opuszczone, nikt tej dzierżawy nie płaci, nikt tego nie użytkuje. Gdyby na bazie takiego myślenia mogło dojść do porozumienia, to byłoby super. Natomiast proszę mi wierzyć, że tak do końca ten „skansen PRL” nie budzi wielkiej kontrowersji w Charzykowach, bo to są naprawdę takie fajne, małe działeczki, niektóre są porzucone i zaniedbane, ale niektóre są tak wycackane, że widać tam włożone serce tych ludzi i tak dalej. Dlatego nie na zasadzie konfrontacji z Gminą, bo to nie o to nam tutaj chodzi, tylko na zasadzie mediacji, być może, ja w to wierzę, bo nie ma sensu działać bez wiary, może się uda jakoś Pana Wójta i Radę Gminy przekonać.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Czy jeszcze jakieś pytania może do wniosku? Wnioskuję w takim razie w ten sposób, że przygotujemy tutaj przez Radę Miejską pismo do Pana Wójta i na spotkanie z Panem Burmistrzem byśmy się umówili i ewentualnie spróbujemy jeszcze raz tą sprawę przedyskutować i coś od Pana Wójta uzyskać.
Proszę Pan Piotr Pawlicki.

· Radny Piotr Pawlicki – myślę, że tutaj takim bardzo istotnym argumentem, podnoszonym przez radnego, jak i tutaj przez Pana Burmistrza, jest ten czynnik ludzki. Ja myślę, że często może w tych współczesnych czasach szybkiego pędu zapomina się o tym człowieku i tak dalej, więc tu akurat to mnie przekonuje, więc może rzeczywiście warto podjąć rozmowę z Wójtem idącą w kierunku wniosku Pana radnego. Dziękuję.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo, przystępujemy do głosowania wniosku.

Kto jest za wnioskiem zgłoszonym przez Pana radnego Józefa Kołaka?
Rada Miejska 19 głosami „za” (jednogłośnie) przegłosowała w/w wniosek – wniosek został przyjęty.
Przewodniczący Mirosław Janowski – proszę o przedstawienie kolejnego wniosku.
· Radny Stanisław Kowalik – Panie Przewodniczący. Wysoka Rado. O przedstawienie drugiego wniosku poproszę drugiego członka Komisji Wnioskowej Pana radnego Mariana Rogenbuka.

· Radny Marian Rogenbuk – kolejny wniosek brzmi:
Radni Klubu Chrześcijańskiego Ruchu Samorządowego wnioskują o rzetelny przegląd drzewostanu w naszym mieście. Sytuacja klimatyczna w Polsce, i nie tylko, powoduje, iż nasz region, włącznie z Chojnicami, może w przyszłości zostać dotknięty przez groźne wichury (przeżywaliśmy już takie zdarzenie kilkanaście lat temu), a nawet trąbę powietrzną. Doświadczenie takich kataklizmów z innych miejsc w naszym kraju uczy, że wiele szkód wyrządzają drzewa upadające na domy mieszkalne.

Klub ChRS-u, w trosce o mieszkańców Chojnic, uprasza władze miasta, aby w oparciu 
o fachowe służby i instytucje dokonały wycinki najsłabszych drzew, które mogłyby zagrozić okolicznym budynkom mieszkalnym, zakładom pracy itp., a w ich miejsce dokonać nasadzeń drzew wytrzymalszych na silne podmuchy wiatru.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Wniosek może jest słuszny, tylko nie wiadomo, jakie to będą koszty dla miasta. Proszę bardzo Panie Burmistrzu.

· Burmistrz Arseniusz Finster – to znaczy to jest taka propozycja prewencyjnego działania, tak ja to rozumiem i ja bym skłaniał się do tego, żeby wykonać to prewencyjne działanie, ale własnymi siłami, żeby nie realizować kosztów dodatkowych. To oczywiście będzie powodowało wydłużenie w czasie tego procesu, ale z drugiej strony proszę zwrócić uwagę, że my angażując się w ekspertyzy związane z Parkiem 1000-lecia wydatkowaliśmy około 70.000,-zł, to jest dużo pieniędzy, po to, żeby sobie udowodnić rzeczy naprawdę oczywiste, bo ja niechciałbym tutaj 
z siebie robić bohatera, nie tylko własnymi ustami, ale też projektantów mówiliśmy to samo, co jest w ekspertyzach. Dlatego jest ogrodnik miejski, jest Wydział Komunalny, są takie momenty w ciągu roku kalendarzowego, gdzie można oderwać się od działalności komunalnej i pewne rzeczy zrobić, wtedy własnymi siłami tak. Wniosek jest zasadny jak najbardziej, bo dotyczy on bezpieczeństwa naszych mieszkańców. Natomiast być może będą pewne problemy znowu 
z oceną stanu tego drzewa i stopnia zagrożenia w kontekście ewentualnej wycinki, ale to wnioskodawcy z tego muszą sobie zdawać sprawę, że ekolodzy zawsze będą protestować, nawet jak to drzewo będzie się chwiało w korzeniach i tak dalej, póki będzie miało liście.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. W tej sprawie jeszcze Pan Józef Skiba, proszę bardzo.

· Radny Józef Skiba – Panie Przewodniczący. Szanowni radni. Ja myślę, że należałoby się tym problemem zająć, ale prościej. Mamy tutaj przedstawicieli chojnickiej prasy, po prostu zamieścić taką notatkę w prasie, aby mieszkańcy sami zgłaszali stan chorych drzew do ogrodnika miejskiego i nie musieliby się tym zajmować urzędnicy, po prostu tylko by sprawdzili i potem ewentualna wycinka.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo, czy ktoś jeszcze w sprawie wniosku? Nie widzę, dziękuję bardzo. Przystępujemy do głosowania.

Kto jest za wnioskiem radnych Klubu ChRS, przedstawionego przez radnego Mariana Rogenbuka?

Rada Miejska 19 głosami „za” (jednogłośnie) przegłosowała w/w wniosek – wniosek został przyjęty.
Przewodniczący Mirosław Janowski – jest jeszcze trzeci wniosek, który chce przedstawić Pan Michał Karpiak, jeżeli Komisja Wnioskowa pozwoli, to udzielę głosu Panu Karpiakowi. Proszę bardzo.

· Radny Michał Karpiak – dziękuję Panie Przewodniczący. Panie Burmistrzu. Szanowna Rado. Zakres i rozmiar robót budowlanych, nie tyle budowlanych, ale robót drogowych jest w Chojnicach na chwilę obecną imponujący, niemała tu zasługa oczywiście Pana Burmistrza. Ale oprócz tych osiągnięć, tych sukcesów, są również i problemy, do tych problemów nawiązuje wniosek. Chodzi mianowicie o to, żeby zwłaszcza wtedy, kiedy uruchomimy remont drogi 22, żeby uniknąć niektórych niepotrzebnych problemów, żeby po prostu usprawnić organizację ruchu, żeby wyznaczyć osoby, jedną osobę odpowiedzialną, z którą można się kontaktować, żeby to Pan Dyrektor Rekowski za wszystko nie odpowiadał i nie odbierał telefonów, bo jego przeważnie nie ma, on jest na budowie bardzo często, sam się przekonałem. Wobec tego wniosek idzie w tym kierunku, żeby wyznaczyć jedną osobę, na czas określony nawet, odpowiedzialną jako koordynatora jakichkolwiek zmian ruchu drogowego, a będzie ich na pewno dużo i związanych z tym problemów. Wniosek brzmi w ten sposób:
W zawiązku z licznymi robotami drogowymi w mieście wyznaczyć na czas określony pracownika Ratusza odpowiedzialnego za koordynację zmian w organizacji ruchu 
w mieście na ulicach. Realizacja wniosku ułatwi mieszkańcom poruszanie się pojazdami po mieście, zwiększy bezpieczeństwo ruchu, usprawni wykonywanie robót przez wykonawców i zapewni spokojniejsze życie mieszkańcom.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo Panie Burmistrzu.

· Burmistrz Arseniusz Finster – firma BETPOL, która wygrała przetarg na remont drogi 22, przedstawiła organizację ruchu na tej drodze w czasie kolejnych faz wykonywania prac remontowych. Ta organizacja ruchu musi być zatwierdzona nie tylko przez Urząd Miejski, ale również przez odpowiednie instytucje w Gdańsku, w związku z tym chociażby, że przez drogę 22, którą będziemy remontować, przejeżdżają też podróżni korzystający z układu dróg wojewódzkich 235, 240 i 212. Utrudnienia będą, będziemy dążyć do tego, żeby nie zamykać odcinkami 22, ale jeżeli w pewnych fragmentach kanalizacja sanitarna, która będzie wymieniana, będzie 
w osi drogi na głębokości kilku metrów, to nie sposób realizować ruch wahadłowy, trzeba będzie realizować objazdy. Proszę zwrócić również uwagę, że planujemy tą inwestycję w taki sposób, żeby nie zakończyć tej kadencji, przepraszam, że to mówię, ale celowo to powiem, 
z byłym wrażeniem, bo my chcemy zakończyć ten remont do lata przyszłego roku, będzie wykonana już Reymonta przecież w tym roku, 31 Stycznia i wówczas na pewno odczujemy ulgę, to będą lepsze skrzyżowania, to będzie lepsza organizacja ruchu na tych skrzyżowaniach, naprawdę będzie efekt. Ten efekt Chojniczanie i podróżni mają odczuć latem przyszłego roku. Osobnym tematem jest obwodnica zachodnia, którą trzeba budować, ale tutaj trzeba dążyć do tego, żeby 212 przekształcić na drogę krajową. Czyli proszę, żeby się radni nie martwili tym, że zostaniemy wśród mieszkańców ze złym wrażeniem, na lato przyszłego roku będzie w porządku. Natomiast teraz będzie wielki problem, ja sobie z tego zupełnie zdaję sprawę, ale będziemy starali się to zrobić najlepiej, jak potrafimy. Oczywiście pewnie jakiegoś błędu się nie ustrzeżemy i będziemy słuchać również wniosków. Tą osobą, która będzie koordynować, będzie Komendant Straży Miejskiej. Dlaczego? Bo jego rola polega na tym, żeby po pierwsze, on jest człowiekiem, który uczestniczy w zatwierdzaniu tej organizacji, to jest raz. Dwa, ma koordynować działania Straży Miejskiej i policji, policjanci muszą się pojawić tam, gdzie trzeba będzie ruchem kierować. Oczywiście w czasie wykonywania prac remontowych ruchem też kieruje firma, która je wykonuje, to Państwo znacie ze swoich doświadczeń, jak podróżujecie po Polsce, ktoś tam macha lizakiem, włącza światła i tak dalej, ale z drugiej strony Policja będzie musiała kierować ruchem w tych najgorszych godzinach, najtrudniejszych godzinach dla miasta Chojnice.
W przyszłym roku, jeżeli tak już patrzymy sobie dalej, to będzie remont Składowej i Lichnowskiej, też duży problem w tamtej części miasta, ale chcemy poprawić skrzyżowanie Łużycka-Towarowa-Dworcowa, gdzie będzie sygnalizacja świetlna, to też będzie obejmowało, o to Państwo pytaliście i tak dalej.

Ja tutaj chciałbym powiedzieć, że będzie to pewien kryzys, będzie duża krytyka, ale proszę zwrócić uwagę, że udało nam się przebudować Bytowską, wiele innych ulic w mieście, droga 22 będzie najtrudniejszą inwestycją, ale Pan Komendant tym koordynatorem zostanie i zapewniam Pana radnego, wnioskodawców i Radę Miejską, że jutro wydam stosowne zarządzenie. Czyli Pan Komendant Straży Miejskiej Tadeusz Rudnik.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Ja myślę, że tego wniosku nie musimy nawet głosować, bo jest deklaracja Burmistrza, że już taka osoba jest wyznaczona. Dziękuję bardzo.

Ad. 12

Przewodniczący Mirosław Janowski – kolejny punkt to interpelacje i zapytania radnych. Proszę bardzo Pani Gabriela Wegner.

· Radna Gabriela Wegner – skoro już jesteśmy przy drogach, to ja chciałabym spytać, na jakim etapie jest zmiana, czy poprawa oznakowania dojazdów do obwodnicy. Pytam dlatego, że zaraz po otwarciu autostrady mówiłam o tym na Radzie Miasta, a w tej chwili tych wypadków jest tam tak bardzo dużo, szczególnie na skrzyżowaniu stare parcele Pawłowo, dojazdowa od Chojnic do Czerska plus obwodnica. Coraz częściej się zdarza, że ludzie po prostu nie zgłaszają tego jako wypadku, zdarzyło mi się trzykrotnie załatwiać pacjentów, gdzie dwa samochody po prostu się dogadały odnośnie kosztów szkód, nawet nie zgłaszały tego na Policję. Tak, że statystycznie ilość kolizji, wypadków nawet śmiertelnych w tym miejscu jest ogromna. Pomijam te, które są po prostu nie zgłoszone. Jak daleko to jest, bo miały być rozmowy z komisjami oznakowania i miały być wprowadzone znaki powtarzające, sygnalizujące dojazd do obwodnicy. Jak daleko to jest posunięte.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Pan Antoni Szlanga, proszę bardzo.

· Radny Antoni Szlanga – czas nagli, dwie krótkie sprawy. Byłem na cmentarzu parę dni temu, przechodziłem koło grobów zasłużonych Chojniczan, chodzi mi o Pana Albina Makowskiego 
i Pana Juliana Rydzkowskiego, którego w ubiegłym roku tutaj pamięć czciliśmy na wspólnej Komisji i chcę powiedzieć tak, że Pana Albina Makowskiego ten grób jeszcze jako tako wygląda, natomiast jeżeli chodzi o Pana Rydzkowskiego, to nie wiadomo, kto tam leży. Coś, co było kiedyś takim dosyć okazałym nagrobkiem, na którym była płyta z piaskowca, imitująca jakieś rzeźby kaszubskie, w tej chwili pomalowana jest w takim ohydnym szarym kolorze, a napisu nie ma w tej chwili żadnego. Teraz stawiam wniosek taki, czy nie warto byłoby pomyśleć, bo coraz więcej zasłużonych Chojniczan, niestety, przenosi się na Kościerską, czy nie warto byłoby pomyśleć, oczywiście nie jest to pomysł na teraz, na już, żeby wstawić chociażby jakieś tabliczki informacyjne, kto tutaj leże, kim był i jakie były przesłanki pogrzebania jego w tym miejscu akurat, czy ewentualnie jeżeli leży gdzieś w jakimś innym takim ogólnodostępnym miejscu.
Druga sprawa, dużo mówiliśmy dzisiaj w kontekście budżetu na temat ChTBS i mam pytanie, prośbę do Pana Burmistrza, to też nie jest na teraz. Zainteresowałem się swego czasu tematem, kto otrzymuje mieszkania w ChTBS, zarówno ustawa, jak i regulamin przydziału mieszkań, czy lokowania lokatorów w ChTBS jest taki, że trzeba wnieść 30%, czy do 30% środków własnych, jest to 30% wartości odtworzeniowej plus do tego, jeżeli podmiot jakiś prawny zechce jeszcze dołożyć, to ma takie prawo i wówczas kolejność przydziału mieszkań jest w zależności od ilości środków, które ChTBS pozyska. Ja rozumiem działania ChTBS ze względu na to, że chodzi 
o pozyskanie jak największej ilości środków, tym niemniej jednak wydaje mi się, że to zatraca się trochę sens Chojnickiego Towarzystwa Budownictwa Społecznego, ponieważ sens w ogóle powoływania TBS był taki, żeby wspierać inicjatywy i budować dla mieszkańców Chojnic. Według informacji, które pozyskałem, a było dosyć trudno je pozyskać, jest cały szereg osób, które nie były Chojniczanami, a mieszkania w naszym ChTBS otrzymały. Ja bym chciał taką informację (głosy poza mikrofonem) uzyskać może nie na teraz, ale w ogóle jak ta sprawa wygląda i czy nie warto by się było zastanowić, żeby to rzeczywiście było wspieranie naszego rynku, zagłodzonego rynku mieszkaniowego.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Pan Marcin Wenta, proszę bardzo.
· Radny Marcin Wenta – jeszcze wrócę do tego długiego tematu dzisiejszego, do tej biomasy. Czułbym niedosyt, Panie Burmistrzu, gdyby Pan jednak kilku słów swojego zdania nie wyraził, bo to jednak jest Pana wniosek, tu Pan Dyrektor z Pana upoważnienia wnioskował do Rady Miejskiej. Generalnie kilka słów o tym, bo jednak, takiego małego uzasadnienia, tego harmonogramu prac z tym związanych i tak dalej.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Pan Józef Skiba, proszę bardzo.

· Radny Józef Skiba – Panie Burmistrzu. Ostatnio nawet na antenie ogólnopolskiej telewizji można było usłyszeć, że Chojnice są ładne i piękne, a zdarzają się nam nawet w centrum miasta maszkary, czy knoty, nie wiem, jak to nazwać, bo ja uważam, że prawidłowa nazwa taka jest, bo chodzi o ulicę Mickiewicza naprzeciw parkingu Klubu „Chojniczanka”, a mianowicie budynki numer 9 i 15. Są to prawdziwe maszkary, na jednym z nich wiszą jakieś tam reklamy 
i wielka tablica „Twoje miejsce na reklamę”, gdybym był przedsiębiorcą, to nigdy bym się nie zdecydował powiesić tam jakiejkolwiek reklamy, a drugi budynek jest zabity deskami już od dłuższego czasu i przyjezdni turyści, czy ludzie, którzy odwiedzają Chojnice, a parkują na tym parkingu, wyjeżdżając prosto na te maszkary zauważają to. Wiem, że to są posesje prywatne, nie obchodzi mnie czyje, nie wiem czyje, ale czy miasto nie miałoby wpływu, aby przynajmniej to jakoś tam zamaskować, czy cokolwiek, wyciąć to zielsko, które tam rośnie przed tymi budynkami, czy naokoło tych budynków, bo dzisiaj rano specjalnie przejechałem tamtędy, żeby sobie zobaczyć i faktycznie wygląda tam maszkarnie.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Pan Bogdan Kuffel, proszę bardzo.

· Radny Bogdan Kuffel – Panie Burmistrzu, zapytanie. W tej chwili przy budowie parkingu 
w Parku został obniżony grunt i te drzewa, które tam oczywiście są zachowane i chwała Panu za to, ten system korzeniowy został jak gdyby wystawiony na działanie słońca. Ja tu bym taki miał apel, żeby miał to na uwadze ogrodnik miejski, dzisiaj jest 30°, żeby drzewa były podlewane, żebyśmy po prostu w momencie powstania parkingu nie mieli suchych drzew na tym parkingu. Dziękuję.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Pan Kazimierz Jaruszewski, proszę bardzo.

· Radny Kazimierz Jaruszewski – krótka informacja natury oświatowo-kulturalnej, mianowicie Komisja…
Przewodniczący Mirosław Janowski – przepraszam, teraz mamy pytania, jeżeli mogę prosić to 
w wolnych wnioskach i oświadczeniach klubowych. W tej chwili proszę o pytania. Pan Piotr Pawlicki, proszę bardzo.

· Radny Piotr Pawlicki – byłem na jednej Komisji, na której ta Komisja, to była Komisja Edukacji, podjęła taką uchwałę dotyczącą wzmocnienia działań Pana Burmistrza w kwestii dopalaczy. Wiem, że ten problem prasa podjęła, upubliczniła, stąd też ryzykuję ten temat jeszcze raz, mianowicie w tym oto pytaniu, czy Pan Burmistrz nie oczekiwałby w tym momencie, ponieważ nie wiem jak na innych Komisja to wyglądało, dzisiaj właśnie takiego głosowania, wsparcia wszystkich radnych w tych działaniach, jakie tutaj w tej sprawie Pan Burmistrz chciałby, to, co wynika z prasy podjąć w tym temacie.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo, kto jeszcze? Pan Leszek Pepliński, proszę bardzo.

· Radny Leszek Pepliński – Panie Burmistrzu. Wysoka Rado. Miałem siedem spraw, już tylko sześć, Pani Gabriela Wegner powiedziała o niewłaściwym oznakowaniu obwodnicy, ja tylko chciałem potwierdzić ten fakt, bardzo często na ulicę Lichnowską wjeżdżają samochody pytając, gdzie na obwodnicę, że oznakowanie jest do niczego, jak gdyby potwierdzał kolejny sygnał, że trzeba by to zgłosić.

Druga sprawa – przedwczoraj uczestniczyłem w spływie kajakowym, który zorganizowało Stowarzyszenie Rodzin Zastępczych „Familia”, no i w Widnie przy piecu chlebowym rodzice pytają mnie, dzieci niepełnosprawnych, czy do 1 września rozstrzygnie się kwestia bezpłatnych przejazdów dla opiekunów, dla rodziców, o których już wcześniej mówiliśmy, to jest bardzo ważny dla nich problem.

Trzecia sprawa – miejscowe media przekazują informacje z Ratusza, tutaj mam akurat z „Czasu Chojnic” – Papier do niebieskiego, szkło do zielonego, tworzywo sztuczne do żółtego i my, jako Przewodniczący również Osiedli, te tutaj kartki, te tutaj informatory o tym, jak segregować odpady i tak dalej, które trzymam przed sobą. Ja trzeci raz, już mogę być nudny Panie Burmistrzu, ale trzeci raz z rzędu na sesji pytam, gdzie się podziały pojemniki na makulaturę, ponieważ nie ma. Ja odstawiam, być może to nie jest cena 0,12 zł dla tych Państwa, którzy zajmują się oczyszczaniem miasta, jakiś biznes, ale nie ma tych pojemników i teraz wywieszamy, zachęcamy do segregowania, a tutaj mieszkańcy mówią ale Panie Przewodniczący, nie ma takiej możliwości, po prostu zniknęły pojemniki na makulaturę.
Czwarta sprawa – Panie Burmistrzu. Dwa lata temu uczestniczyliśmy, jako delegacja z Ratusza, w XVII Konferencji Zdrowych Miast Polskich w Krakowie i tam zauważyłem, że niedaleko Urzędu Miejskiego jest makieta, gdzieś średnica może 1,5 metra około, Krakowa z czasów średniowiecza i teraz tak, już niedługo będziemy zdobywać po raz kolejny, będziemy oblegać po raz kolejny Chojnice, coraz więcej tutaj atrakcji za sprawą między innymi kolegi radnego Pana Bogdana Kuffla i innych zaangażowanych w przedsięwzięcia promujące Chojnice, może by właśnie o takiej makiecie pomyśleć. To nie są jakieś wielkie koszty, nie musi być metal, może być jakiegoś rodzaju tam masa. Tak, że podpowiadam, że takie Chojnice średniowieczne tutaj gdzieś na Rynku, myślę, że by jako atrakcję turystyczną, że by to dobrze dla miasta zrobiło.
Kolejna sprawa – dzisiaj zauważyłem, byliśmy z Panem radnym Michałem Karpiakiem zobaczyć to, co budują tutaj obok „Chojniczanki”, to jest toaleta, Panie Burmistrzu, ta, która będzie. Teraz mam pytanie, zanim zadam pytanie Chojniczan, czy turystów, którzy ze mną rozmawiali dzisiaj. Czy ma Pan przy sobie, jeśli nie, to proszę się nie fatygować, ale czy ma Pan przy sobie złotówkę tu, w tej chwili w portfelu? (głosy poza mikrofonem) Co dalej, bo jest takie pytanie, czy osoby, które na przykład nie będą miały drobnych pieniędzy, będą mogły skorzystać, załatwić potrzeby fizjologiczne, albo jak będą miały na przykład 10,-zł, czy 100,-zł, to czy wyda im automat drobne i będą mogli załatwić się spokojnie w tej toalecie, a nie gdzieś pod jakimś murkiem.
Kolejna sprawa – Panie Burmistrzu, byłem w wakacjach w Grudziądzu i tam w takim piśmie samorządowym „Kurier Grudziądzki”, tutaj trzymam to przed sobą, jest informacja i chciałbym może skorzystać z doświadczeń Grudziądza, ta informacja dotyczy prośby Urzędu Miejskiego do Grudziądzan, aby wskazywali miejsca na parkingi, tak w ilości 2, 3, 4 maksymalnie parkingów. Takie miejsca, które tak, przez nikogo nie są wykorzystywane, ani przez dzieci, przez dorosłych, przez zmotoryzowanych i tutaj jest informacja, że w Grudziądzu 150 takich miejsc parkingowych wskazali, lokalizację takich miejsc mieszkańcy Grudziądza i to się udało za niewielkie pieniądze zorganizować, wysypać piasek, ułożyć gruz betonowy, utwardzić mechanicznie 
i tak dalej. Żeby na konferencji prasowej poprosił Pan o wskazywanie, tak, jak z tymi drzewami tutaj bardzo dobry pomysł, pokazywać, które drzewa są do wycięcia, ewentualnie które są chore drzewa, takie miejsca, które są, ale z których absolutnie nikt nie korzysta, gdzieś tam można 
2, 3, 4 miejsca parkingowe zrobić.

Ostatnia już sprawa. Panie Burmistrzu, chciałbym bardzo serdecznie Panu podziękować, jest to pierwsza sesja ta tutaj po fakcie, kiedy nastąpiło ustawienie znaków „uwaga wiewiórki” i „uwaga jeże”. Ja bym chciał Panu ofiarować, mam nadzieje, że Pan przyjmie Panie Burmistrzu, taki drobny prezent, to jest wiewiórka, którą namalowała moja 12-letnia córeczka, która była świadkiem, jak już powiedziałem swego czasu, dramatycznego przeżycia, a mianowicie śmierci wiewiórki, narysowała i prosiła mnie, żebym podziękował w imieniu wszystkich wiewiórek, dzieci i innych osób, którym leży na sercu dobro zwierzątek, z taką adnotacją: „Panie Burmistrzu, serdecznie dziękuję za czułe i wrażliwe serce, to naprawdę budujące,, że nie są Panu obojętne losy chojnickich zwierzątek, a w szczególności wiewiórek i jeży. Podpis Katarzyna Peplińska” z dzisiejszą datą. Chcę Pana poinformować, że cały świat już wie o tym, że ma Pan naprawdę bardzo czułe serce, jest Pan wrażliwy, szkło kontaktowe swego czasu, dzisiaj otrzymałem informację na telefon komórkowy, taką informację przekazały radia, ja wiem, że to może drobna sprawa, że tutaj obwodnica, mosty, że to ekologia, ale taka sprawa też jest bardzo ważna. To pewnie gdzieś tam na ścianie zawiśnie, mam nadzieję, pastela. Dla Pana jeszcze mam orzeszki laskowe, żeby Pan sobie pochrapał, Panie Burmistrzu i jeszcze na zielonej gałązce też kilka orzeszków, z wyjątkiem tego jednego, który trzyma wiewiórka. Tak, że myślę, tak troszeczkę luźniej na koniec, ale bardzo proszę o przyjęcie.

Wiceprzewodniczący Stanisław Kowalik – dziękuję Panu radnemu i proszę o wręczenie nagród Panu Burmistrzowi. Czy ktoś z Państwa radnych ma jeszcze jakieś pytania? Bardzo proszę Pan radny Michał Karpiak.
· Radny Michał Karpiak – ja chciałem tylko podziękować tu koledze Bogdanowi za taki gest ochronny, że tak powiem, jeśli chodzi o zieleń. Myślę, że jako rycerz, to będzie tutaj rzeczywiście bronił, ale pokojowo tej zieleni i niejednokrotnie może z powodzeniem większym wyręczał ekologów. Dziękuję bardzo.
Wiceprzewodniczący Stanisław Kowalik – dziękuję bardzo. Czy jeszcze ktoś z Państwa chciałby zadać pytanie? Nie widzę, dziękuję bardzo.
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Wiceprzewodniczący Stanisław Kowalik – jesteśmy w punkcie odpowiedzi na interpelacje i zapytania radnych. Proszę bardzo Panie Burmistrzu.

Burmistrz Arseniusz Finster – pierwsze pytanie Pani radnej Gabrieli Wegner dotyczy, moim zdaniem, dwóch problemów. Z jednej strony to jest problem oceny i w konsekwencji poprawy bezpieczeństwa na obwodnicy, a z drugiej strony to jest problem czytelności komunikacyjnej tej obwodnicy, bo tablica Pamiętowo, czy tablica Człuchów budzi duże kontrowersje, chodzi o tablice dużych miast, żeby kierowcy trafiali w konkretnych kierunkach. Ja myślę, że my tą sprawę rozstrzygniemy w sposób, moim zdaniem, najprostszy, jaki można. Generalna Dyrekcja Dróg Krajowych i Autostrad Oddział w Gdańsku zawsze była bardzo dobrym partnerem miasta Chojnice, nic nie stoi na przeszkodzie, żeby na kolejną sesję, która ma się odbyć 21 września, zaprosić osobę odpowiedzialną za oznakowanie, być może przyjedzie Pan Wicedyrektor Robert Marszałek i wtedy dowiemy się, jakie konkretne działania będą realizowane w najbliższym czasie, to po pierwsze. Po drugie – czy tablice kierunkowe dużych miast będą ustawione, bo nie obrażając mieszkańców Pamiętowa, ale kierowcy, którzy wpadają na naszą obwodnicę, raczej nie słyszeli o Pamiętowie, woleliby jakieś rzeczywiście inne nazwy i tu jest pełna zgoda, pełna racja. Tylko proszę zwrócić uwagę, że od oddania obwodnicy do użytku jeszcze nie minął rok, pewna taka bezwładność decyzyjna jest, ale deklaruję, że na najbliższą sesję Rady Miejskiej zaproszę odpowiednią osobę, żeby przedstawiła nam plan działań.
Pana radnego Antoniego Szlangę zapraszam do mnie na kawę, bo to długi temat. O grobach zasłużonych możemy rozmawiać długo, bo też chyba warto, żebyśmy my, jako radni, zaapelowali do organizacji pozarządowych też o wsparcie, bo czy tak powinno być, że tylko Urząd i krewni, może rzeczywiście też warto żeby harcerze, żeby inne organizacje pozarządowe też zechciały. Ja nie mówię, żeby ktoś szorował te pomniki, ale to przecież można zrobić coś konkretnego i porządnego.
Jeśli chodzi o ChTBS to temat długi, ja postaram się Pana radnego skonfrontować z Radą Nadzorczą i Zarządem Spółki.
Jeżeli chodzi o pytanie Pana radnego Marcina Wenty, więc ja jestem za. Dlaczego? Bo byłem 
w OSM i w ostatnich kilku latach nowy Prezes, nowy Zarząd wprowadził wiele innowacji technologicznych i naprawdę zmodernizował tą firmę. Dzięki tym pracom, wysiłkowi załogi i Zarządu, ta firma jest na rynku, jest konkurencyjna, to po pierwsze. Po drugie, bioelektrownia i biociepłownia w tamtym terenie jest budowana dla OSM, to nie jest jakaś konkurencja dla MZEC, nie robimy żadnego tutaj zamachu na ten stan, jaki jest. Natomiast rzeczywiście to jest dość duża inwestycja, rzędy 12-13 mln zł, jest kilka, kilkanaście miejsc pracy, jest również działanie na rzecz poprawy środowiska i co najważniejsze, być może to będzie taka pierwsza jaskółka dla innych firm, że też warto o takim kierunku inwestowania pomyśleć. Tak więc ja jestem za, dlatego ten temat trafił pod obrady Rady Miejskiej, temat bardzo trudny, ale proszę mi wierzyć, że poza tymi kłopotami, które mam w tej chwili na rondzie „Solidarności” i z tym wyrywnym inwestorem na Starym Rynku 4 ja nigdy nie hamowałem inwestorów, którzy chcą inwestować w tym mieście. Tu trzeba OSM-owi pomóc również z tego poziomu, że są tam w firmie nasi mieszkańcy, tam pracują, a towary do firmy, czy półprodukty dostarczane są przez rolników między innymi gminy Chojnice, tak więc to większej symbiozy, jeżeli chodzi o cel w działaniu, tutaj nie może być.
Teraz tak, czy te działania mają szansę na powodzenie. Moim zdaniem tak. Jeżeli to się uda. Jeszcze Państwu powiem, że Gmina Chojnice na takiej samej zasadzie, jak i my, też wejdzie z jednym udziałem, żeby to partnerstwo budować, czyli ty z jednej strony będzie miasto, z drugiej strony Gmina, z tym, że my znowu, jako więksi, mamy to wszystko zapoczątkować. (głosy poza mikrofonem) Harmonogram nie jest mi dokładnie znany, wiem tylko tyle, że jeżeli decyzja Państwa jest pozytywna, a jest, to jutro przystępujemy do pracy i ten harmonogram za kilka dni będzie znany. Ustawa narzuca konkretne reżimy czasowe, nie są mi dokładnie znane, to będzie pierwsze takie działanie, jakie będziemy prowadzić. Specjalny zespół powołałem, składający się z Pani Katarzyny Pawlak, Pana Tomasza Kamińskiego, Roberta Wajlonisa, Agnieszki Buchwald, to są urzędnicy, mieszanka doświadczenia i młodości już z doświadczeniem, pole otwarte, warto się zaangażować.

To, o czym mówił Pan radny Józef Skiba, to są nieruchomości na sprzedaż w Chojnicach. Szkoda, że te osoby, które je sprzedają, przedstawiają je w takim kiepskim stanie. Natomiast my interweniujemy, nawet, z tego, co wiem, jedna sprawa jest w Sądzie z właścicielem jednej z tych nieruchomości odnośnie porządkowania podwórka, koszenia trawy i tak dalej. To nie jest tak, że Urząd jest nieczuły, ale ja nie będę kosił trawy wokół nieruchomości kogoś, kto tego po prostu nie chce robić. Niestety, takich nieruchomości jest więcej w Chojnicach, bo dorzućmy wieżę ciśnień, dorzućmy jeszcze parę kamienic w zarządzie przymusowym, spojrzycie Państwo na stadion „Chojniczanki” po prawej stronie macie obskurną kamienicę, której nie idzie wyremontować, bo właściciel się nie poczuwa do niczego, a my ewentualnie możemy dołożyć i pieniążki doinwestować.
Jeżeli chodzi o korzenie, to zwrócę uwagę, dziękuję za informację.

Dopalacze i tak dalej. Ja jeszcze nie informowałem mediów, bo jestem przed konferencją prasową, spotkałem się z właścicielem tej kamienicy, problem jest rzeczywiście dość duży, bo ta firma dzierżawi lokal o powierzchni 60 m2. W momencie podpisania umowy właściciel kamienicy, niestety, zgodził się na to, żeby firma, która sprzedaje, przepraszam, to świństwo, mogła ulepszyć ten lokal. To ulepszenie polegało na zainwestowaniu nie tylko w przedmioty nietrwałe w użytkowaniu, ale też zainwestowaniu w ściany, podłogi, oświetlenie, na dostosowaniu po prostu standardu tego lokalu do swoich funkcji. Ja rozmawiałem z tym Panem, powiedziałem wie Pan, ale odstąpmy, niech Pan zobaczy, w innych miastach też jest takie działanie, że jednak Burmistrzowie rozmawiają z właścicielami prosząc ich, bo ja nie mogę nic narzucić. Pan wówczas przedstawił mi jak gdyby część umowy, z której wynika, że gdyby ją rozwiązał, musiałby znaczącą kwotę, kilkudziesięciu najprawdopodobniej tysięcy złotych oddawać tytułem przerwania tej umowy, a ta firma, słysząc o moich działaniach, i tak już zapewniła tego Pana, że gdzie indziej będzie szukać sobie w Chojnicach, bo jest akurat na rynku pięć innych wolnych i tak dalej, tak kółko. Proszę Państwa, jeżeli to są materiały kolekcjonerskie, to ja nie wiem, czy my w ogóle jesteśmy w Chojnicach. Tu trzeba zacząć działać w kwestii jak gdyby ustawy sejmowej i konkretnych rozporządzeń, bo jak można nazwać chemię, którą młodzież zażywa, materiałami kolekcjonerskimi, chyba tego, co kolekcjonujemy, to nie zjadamy, czy można coś kolekcjonować i zjeść potem? No można. Słoiki z grzybami, ale to nie będzie kolekcjonerstwo, tylko przechowywanie. Generalnie poniosłem porażkę jeżeli chodzi o tą kwestię, umowa jest, jeszcze Państwu powiem, dość korzystna, natomiast też prosiłbym, żeby media zechciały zrozumieć i Państwo żebyście zrozumieli tego właściciela, on zainwestował duże pieniądze w tą kamienicę, bo ona była w stanie fatalnym. Zrobił sobie jakiś montaż finansowy czasowego zwrotu poniesionych nakładów. Ta dzierżawa jest z jednej strony atrakcyjna, z drugiej strony ktoś pomógł też w tym remoncie i generalnie nie ma na razie żadnej szansy, żeby to zniknęło. Natomiast my nie możemy prowadzić działań nieprawnych, ja powiem wprost, że nie wymyśliłem tego swojego działania, tylko czytając media naśladowałem w tym działaniu Wiceburmistrza Międzyzdrojów, gdzie mają jeszcze większy problem, bo tam sprzedają te specyfiki wzdłuż promenady nadmorskiej, gdzie wystarczy sobie zapłacić opłatę targową i się rozstawiają z tym wszystkim, czyli jest to już taka naprawdę duża masówka. Ja mówiłem, używałem różnych argumentów, między innymi Państwa, że nieprawdą jest, że to jest tylko dla 18-latków, bo w taki sposób się tworzy sieci dilerskie, ten, kto ma 18 lat pójdzie i kupi kilogram, będzie sprzedawał tym, którzy mają mniej niż 18 lat i tak dalej. Zostałem skrytykowany na forach internetowych, że zrobiłem super reklamę dopalaczom i tak dalej. To nieprawda, moim zdaniem ktoś, kto logicznie myśli, żadnej reklamy w tym zakresie widział nie będzie.
Pan radny Leszek Pepliński, z sześciu spraw jedną wykreślam, bo temat już mamy zrobiony. 

To, co się dzieje w Grudziądzu, jak najbardziej tak, tylko ja myślę, że tą rolę na siebie powinny wziąć Samorządy Osiedlowe, Państwo macie bezpośredni kontakt, ja też mam bezpośredni, ale wy w skali mikro swojego Osiedla z mieszkańcami i ja tylko mogę wesprzeć taką inicjatywę, ale proponowałbym przemyśleć, czy nie warto byłoby zrealizować tego poprzez Samorządy Osiedlowe.
Toalety – otóż nie będzie maszyny do rozmieniania monet, ale wokół tej toalety, wokół parkingu są sklepy, jest bank, w odległości 100 metrów można te pieniążki rozmienić. Nie ma takiej szansy, Państwo podróżujecie, byliśmy razem w Niemczech w takiej toalecie, czy ktoś nas pytał, czy mamy, żeby tam wrzucić do tej klamki 50 centów? Nie, albo masz, albo niestety.

Jeżeli chodzi o makietę, to jak najbardziej, my mamy w prezentacji multimedialnej makietę Chojnic, ale nie mamy wizualizacji.

Jeżeli chodzi o segregację, tutaj szybko wykonałem telefon do Pani Prezes Perlickiej i to jest pierwszy etap promocji segregacji. W drugim etapie pojawią się pojemniki do makulatury, czyli będą.
Sprawa bezpłatnych przejazdów – nie będzie, chyba, że Państwo, jako Rada Miejska je narzucicie ze wskazaniem kwoty na sfinansowanie. Sytuacja autobusów miejskich jest trudna, strata bilansowa za zeszły rok 400.000,-zł, w tej chwili w Spółce są prowadzone prace restrukturyzacyjne, tak mogę powiedzieć, bo Pan Prezes musi dopasować zatrudnienie do realnych potrzeb społecznych. Wolą Rady Miejskiej jest ewentualne finansowanie, proszę pamiętać, że będą to konkretne pieniądze. 
Ja nie mówię, czy jestem przeciwny, czy nie, to jest Państwa decyzja, każdy będzie mógł ją podjąć, tylko trzeba przygotować projekt uchwały Rady Miejskiej w tym zakresie. Na razie, moim zdaniem, patrząc na sytuację ekonomiczną MZK, bez zrefundowania tej kwoty nie ma żadnej szansy, dlatego ja nie wprowadzam tego pod obrady, bo jestem Zgromadzeniem Wspólników tej Spółki, ale Państwo, jako radni, możecie zrobić w tym zakresie wszystko. Dziękuję bardzo.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo.

Ad. 14

Przewodniczący Mirosław Janowski – jesteśmy w wolnych wnioskach i oświadczeniach klubowych. Zgłaszał się Pan Kazimierz Jaruszewski, proszę bardzo.

· Radny Kazimierz Jaruszewski – Wysoka Rado. Już o tym dzisiaj chciałem mówić w punkcie poprzednim, wrócę teraz, mianowicie Komisja Edukacji wraz z kilkoma innymi podmiotami pragnie uczcić 200.rocznicę urodzin wybitnego artysty polskiego, europejskiego formatu, Juliusza Słowackiego poprzez organizację szeregu konkursów, w tym teatralnego, literackiego, plastycznego. Honorowy patronat nad tymi konkursami objął Przewodniczący Rady Miejskiej, za co bardzo dziękujemy. Wiadomość o tych konkursach pojawi się we wrześniu w szkołach, rozstrzygnięcie planujemy w grudniu i tutaj wielka prośba do wszystkich radnych i do mediów 
o rozpropagowanie idei właśnie tych rocznicowych wydarzeń. Dziękuję.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo Pan Piotr Pawlicki.

· Radny Piotr Pawlicki – w imieniu Klubu, aczkolwiek kolegi nie ma, ale tak żeśmy się dogadali, żeby jednak podziękować tutaj, tak nieraz takich tutaj formuł stosowanych, ale wydaje się, że zasadnych, mianowicie podziękować za realizowanie, za realizację wniosku Chrześcijańskiego Klubu Samorządowego, a odnoszącego się do tej toalety dla niepełnosprawnych i przystanku na ulicy Angowickiej. Czytuję w Telegazecie, że jest tam to realizowane. Oczywiście dziękować Burmistrzowi, jak i Radzie, bo przecież wszyscy podejmowali te decyzje, tutaj kolega właśnie też był łaskaw za tym się ująć. Natomiast także chciałbym jakby tak zręcznie nie za bardzo, tak dyplomatycznie powiem, że już jakby dziękuję z góry w imieniu Przewodniczącej Komisji Społecznej, jak i Edukacji za ewentualną w najbliższym terminie podjętą debatę na temat niepełnosprawnych w ogóle i znaczenia barier podczas obrad Rady Miejskiej, czy to po jej zakończeniu 
i będzie to na pewno dla Chojniczan bardzo ważny moment. Dziękuję.
Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Proszę bardzo Pan Bogdan Kuffel.
· Radny Bogdan Kuffel – ja chciałem zaprosić Wysoką Radę z Panem Burmistrzem włącznie na III Turniej Rycerski w Fosie Miejskiej w sobotę 29 sierpnia, zaczniemy nietypowo, bo pocztami rycerskimi na Mszy odpustowej, potem będziemy mieli uroczysty przemarsz o 1230 ulicami miasta, będzie hucznie, będzie głośno, deklaruję, że jednak dachówki nie są naszym celem, okna też nie, będzie novum, czyli będzie po inscenizacji walka formacji jeden na jednego, pięciu na pięciu, a więc będzie ciekawie, będzie głośno i oby dopisała pogoda, z czym po sumie odpustowej nie powinno być problemu, zobaczymy, jak to się wykrystalizuje w sobotę. Zapraszam bardzo wszystkich. Dziękuję.

Przewodniczący Mirosław Janowski – dziękuję bardzo. Czy ktoś jeszcze? Nie ma.

Chciałbym zaapelować do wszystkich radnych, żeby pamiętali o uroczystościach wrześniowych, żebyśmy byli w komplecie i myślę, że jak zawsze spotkamy się w Dolinie Śmierci.

Mam jeszcze apel, 29 sierpnia są także Dożynki Powiatowe, bardzo bym prosił radnych, aby się trochę podzielić, żeby nie wszyscy jechali do Czerska, albo nie wszyscy zostali w Chojnicach na Turnieju Rycerskim. Mam prośbę, podzielmy się w jakiś sposób, żeby reprezentować miasto zarówno w jednej miejscowości, jak i w drugiej. Dziękuję bardzo.

Ad. 15

Przewodniczący Mirosław Janowski – zamykam XXXI sesję Rady Miejskiej w Chojnicach. Dziękuję wszystkim za udział.
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